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TERAZ NA SZCZĘŚCIEINACZEJ.. 


lów, igraszka będących w rękacii par- 
niż w Sejmie i poza Sejmem. Do głosu 
doszła Władza. Parlamentowi wska- 
zano jego właściwe miejsce. Nic mu z 
uprawnień iego nie uimuiąc, tylko kres 
kładac poselskiei zachłanności. Na głó- 
wnym ołtarzu życia narodowego poja- 
wił się Interes Państwa. Na Wiejskiej 
— skończył się Subat czarownic. Za- 
inaugurowano tam nową erę niewielu 
słów i rzeczywisiej pracy. Z początku 
szło to źle, bo przeważał materiał lu- 
dzki nie do naprawienia niestety. Ale 
wreszcie i on się zinienił. Przyszli no- 
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Listy należy frankować. — Reklamacje 
otwarte wolne od opłaty. 


Rękopisów nadesłanych nie zwraca się. 


CENA 
NUMERU 


wi posłowie, wybrani pod hasłem 
współpracy z Rządem, a nie walki z 
nim na śmierć i życie... I sprawy po- 
częły się kształtować inaczej. Cicho, 
poważnie potoczyła się praca w tyin 
samym gmachu, co był lat tyle tere- 
nem igrzysk politycznych głównie. 
Wraz z tem zmienił się stosunek wszy- 
stkich ludzi dorzecznych do Scimu. 
To już nie była „rewia*, od której 
spodziewano się tylko sensacji, ocze- 
kując, rychło li kurtyna póidzie w gó- 
rę. Partyine zauszniotwo potykają- 
cych się na udeptaneji ziemi seimowej 


DYMISJA MIN. ZALESKIEGO. 


Ministrem spraw zagranicznych Józef Beck. 


Warszawa. 2  lisiopada. Minister 
Spraw zagranicznych August Zaleski 
złożył na rece Prezesa Rady Mini- 
strów Aleksandra Prystora prośbę do 
Prezydenta Rzeczypospolitej o zwol- 
nienie go z urzędu ministra spraw za- 


granicznych. 

P. Prezydent Rzeczypospolitej przy- 
chylając się do przedstawionej mu pro- 
śby przyjął dymisję ministrą Zaleskie- 
go i mianował dotyciiczasowego pod- 
sekrciarza stanu w temże minister- 
stwie p. Józeia Becka ministrem spraw 
zagranicznych. (PAT.) 


Warszawa. 2 listopada. Akty nomi- 
nacyjne, podpisane przez p. Prezyden- 


ta Rzeczypospolitej, a dotyczące zmia- | 


Minister Zaleski o motywach 
swego ustąpienia. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa. 2 listopada. (Sch.) Agen- 
cja „iskra“ na wiadomość o zmianie 
na stanowisku ministra spraw zagrani- 
cznych, zwróciła się do p. ministra Za 
leskiego z prośbą o podanie motywów 
jego rezygnacji. 

Minister Zaleski oświadczył, co na- 
stępuje: 

„Przeszło sześć lat pełniłem ucią- 
żliwe obowiązki ministra spraw zagra 
nicznych, nic więc dziwnego, że je- 
stem już wyczerpany fizycznie i że 
muszę przez czas dłuższy wypocząć. 
Obecny system dyplomacji, polegają- 
cy na ciągłem jeżdżeniu do Genewy. 
jest tak uciążliwy, Że zdrowie moje 
nie mogło go już dłużej wytrzymać. 
To właśnie skłoniło mię do proszenia 
pana Marszałka o zgodę na wniesienia 
prośby do p. Prezydenta o zwolnienie 
unie zę stanowiska. Bardzo jesteni 
niu wdzięczny za to, że chciał prośbę 
moją uwzględnić, 

Mam zamiar nada! wedle sił moich 
współpracować z Rządem iako *sena- 
tor — zakończył minister Zaleski“. 

Dowiadujemy się jedncczeŚśnie ze 
swej strony, że p. minister Józef Beck, 
jako kierownik resortu spraw zagrani- 
cznych w całej rozciagłości kontynuo= 


i 


ny na stanowisku ministra spraw zagr, 
brzmią następująco: 

Do Pana Augusta Zaleskiego, mimi- 
stra spraw zagr. w Warszawie. Przy- 
chylając się do przedstawionej mi prO- 
śby o dymisję, zwalniam Pana z urzęe 
du ministra spraw zagranicznych. Spa- 
ła, dn. 2 listopada 1932, Prezydent 
Rzeczypospolitej (—) Ignacy Mościcki. 
Prezes Rady Ministrów (—) A. Prystor 

Do Pana Józefa Becka, podsekreta- 
rza stanu w ministerstwie spraw zagr. 
w Warszawie. Mianuję Pana mini- 
strem spraw zagranicznych. Spała, dn. 
2 listopada 1932, Prezydent Rzeczy- 
pospolitej (—) Ignacy Mościcki, Pre- 
zes Rady Ministrów (—) A. Prystor, 

(PAT.): 


wać będzie dotychczasową politykę 
na terenie międzynarodowym w takim 
duchu, w jakim ją prowadził p. mini- 
ster Zaleski. 


« e « 

Jako kandydatów ewentualnych na 
stanowisko podsekretarza stanu w M. 
S. Z. wymieniają w warszawskich ko- 
łach politycznych posła polskiego w 
Wiedniu ministra Łukasiewicza, oraz 
naczelnika wydziału wschodniego w 
M. S. Z. p. Schaetzla. 

Niewątpliwie w związku ze zmianą 
na stanowisku kierownika polityki na- 
stąpią pewne nieznaczne przesunięcia 
personalne zarówno w cenrrali M. S. 
Ż. jak i na polskich placówkach dy- 
plomatycznych. 


Pogłoska, iaka krążyła dziś w War 
szawie w pewnych kołach politycz- 
nych, jakoby p, min, Zaleski tniał nie- 
bawem być mianowany ambasadorem 
Rzeczypospolitej w Paryżu j stałym 
delegatem Polski przy Lidze Naro- 
dów — nie odpowiada prawdzie. 


P. min. Zaleski, jak się dowiaduje- 
my, zamierza całkowicie wycofać się 
z czynnego Życia politycznego i przez 
jakiś czas © wcząć. 
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Z zastrzeżeniem miejsc 25 prec. Zagranicz. O 50 


Ceny ogłoszeń: 


Za 1 wiersz milimetr. ($1'; cm. szer.) w zwykłych ogłosze- 
niach gr. 30, 
w kronice, repertnar, dział gospodarczy, paski w tekscie 


gr. 70, pod nagłówkiem na płerwszei Stronie zł. 1*—., Za 
jedno Słowo w drobnych ogłoszeniach gr. 10, kupno 
1 sprzedaż słowo gr. 12, 
gr prywatne słowo gr. 2d, dla poszukujących gracy gr. 5. 
e 


w nadesłanem i w nekrologach gr. 50, 


matrymonialne, korespondencje 


nuras drci. 


przeciwników i oklaskujaca ich, smu 
tne wyczyny pras wa klaka straciły 
żer swój zwykły. Dzienniki stały się 
„nudne*, a Seim — „bezduszny”, jak 
skarżą się obecnie amatorzy silnych 
wrażeń. „Dziennikarze (scimowi) już 
dziś mówią, że jak są przez (0Y czwar 
te roku bezrobotni, tak pozo:tuią nimi 
mimo obradniącej sesi“ — tak biada. 
nicutułona w żalu opozycia. 

Ale normalny Polak, ten zdrowy o- 
b;watel państwa i członek społeczeń- 
stwa, słysząc coś podobnego, powiada 
sobie: „chwała Begu“ i biadania bez- 
robotnych kolporterów sensacji wcale 
go nie przeiniują. Nie inają o czem pi- 
sać — to trudno. Czas, by się nauczyli 
czegoś więceci niźli rozdmuchiwania 
politycznych kłótni. Wówczas pióra 
ich służyłyby dobrci, nie złej sprawie. 
Ale to nie byłoby dość efektowne. Po 
to nie wyciągałyby się ręce zasugero- 
wanych thunów. W stolicy na ulicach 
sprzedające gazety paupry nie wrzesz- 
czałyby: .„Dymisia Rządu“, „Centro- 
lew tworzy gabinet“, „układy stron- 
nietw*, „całonocna konferencja senio- 
rów", „skandal w kuluarach“ itd. I han 
del trucizną polityczną szedłby isto- 
tnie źle... 

Dziś handlować trucizną taką wo- 
góle nie wolno, tak jak nie wolno pro- 
dukować iei en masse za cenę diet po- 
selskich, pobieranych od Polski. Dziś 
w Seimie trzeba poprostu pracować, 
nie czyniąc z niego ani agitacyjnych 
wieców ani popisów bezcelowego ga- 
dułstwa. Komu się to nie podoba —- 
może utyskiwać na to, iż parlament 
nasz stał się „ciałem bez duszy“. 
Ale wkładać weń zamiast tej duszy 
samej tylko negacii, nie jest w stanie. 
W tym kierunku „swoboda obywatei- 
ska” iest skrępowana istotnie, Dzięki 
temu jednakże życie polityczne toczy 
się dorzecznie i spokojnie. Jest imiejsce 
na rozwagę, na czyn, jest mieisce i na 
rzeczową krytykę, niema go tylko na 
dawną seiimową i partyjna Swawolę. 
I dlatego właśnie społeczeństwo pomi- 
ino trudnych warunków co raz do- 
rzeczniej myśli i co raz bardziej doj- 
rzewa. To za dawuych „dobrych cza- 
sów“ seinowych było mu uniemożli- 
wione absolutnie, 


35 komunistów na ławie 
oskarżonych. 


(Telefonem od naszego korespondenta. 

Warszawa, 2 listopada. (G) Z Łudz; 
donoszą: W poniedziałek 7 b. m. roz- 
pocznie się w Łodzi wierki proces ko- 
muwnistyczny. Na ławie oskarżonyci: 
zasiądzie 35 osób, uczestników zeszło 
rocznego kongresu rozwiązanej na- 
stępnie  PPS-lewicy.  Oskarżonych 
broni 43 adwokatów łódzkich i war- 
szawskich. Ze strony oskarżenia Sta- 
nie 56 świadków, drugie tu!e zawc- 
zwie prawdopodobnie obrona. 

Akt oskarżenia obeimuie 104 siro- 
ny. Pierwsza część traktuie o orga 
nizacj. PPS-lewicy į jej stosunku do 
komunistycznej partii polskiej w otrzy 
mywaniu od niej funduszów, druga 
cześć zajmuje się działalnością po- 
szczęgólnych oskarżonychy 
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Gabriel d'Annunzio 
usuwa się w zacisze klasztorne 


Przed paroma raty rozeszła się wia- 
domość, że Gabricl d'Annunzio po- 
wział postaimowicnie wycofania się z 
Życia świeckiego i spędzenia reszty 
swych lat w ciszy klasztornej. Ponie- 
waż znanem było powszechnie zamiło 


wanie autora „Ognia* i „Triuniu 
śmierci“ do autoreklamy, więc jakoś 
niebardzo wierzono tym zapowie- 


dziom, widziano w nich bowiem nową 
próbę zwrócenia na siebie ogólnej 
uwagi. 

Obecnie dzienniki rzymskie przynio 
sły znowu wiadomość, że d' Annunzio 
syty sławy i wszelkich rozkoszy 
ziemskich myśli całkiem poważnie o 
irzeczywistnieniu planów swoich, pos 
wziętych lat temu kilka, 

Tym razem wiadomość nosi wsza- 
że znamiona prawdopodobieństwa. 
Ostatnie poezje. d'Annunzia cechuje 
głęboka religijność i mistycyzm, a w 
rękopisie nowege swego dzieła, krą- 
żącym obecnie wśród jego przyjaciół, 
d'Annunzio przyznaje sie w płomien- 
nych wynurzeniach do wiary w Boga 
„życie zagrabowe, 


Przyjaciele jego zapewniają, Że 
wkrótce iuż poeta opuści wspaniałą, 
pełna pamiątek i dzieł sztuki willę 


swą nad jeziorem Garda i zamiieszka 
w klasztorze Benedyktynów na Monte 
Cassino, Wiłlę swą zamierza d'Annun- 
zio zamienić na muzeum i ofiarować 
narodowi włoskiemu. 


pozwy u m i | 
PADEREWSKI JEDZIE DO RZYMU. 


Rzym. 2 listopada, Dnia 22 bm, od- 
będzie się w Augusteum koncert mi- 
strza Ignacego Paderewskiego. Pade- 
rewski iest uwielbiany przez meloma- 
nów rzymskich. to też zapowiedź kon 
ceriu wielkiego polskiego mistrza w 
dzień św. Cecylii, patronki muzyki, 
brzyjęty został z wielkiem zadowole- 
niem. (PAT). 


Program wycieczki inżynie- 
rów, przemysłowców i techn. 
do Rosji sowieckiej. 


Wycitcczka dy Rosii sow.eckici urzą 
una przez Stowarzyszenie lużynic- 
rów w Warszawie wyrusza dnia 15 
śrujnia br, Potrwa ona trzy tvgod- 
lt. Powrót nastąpi 5 stycznia 1933r. 

MWyceczka zwiedzi Leningrad (4 
dni). Moskwę (5 dni), Niżnyj Nowo- 
«ród (1 dzień), Charków (3 dni), Dnie- 
ropictrowsk (2 dni), Dnieprostroj (1 
dzień), w drodze 4 dn, razem 21 dni 
xl Warszawy do Warszawy. 

Program zwiedzania został opraco- 
wany zgodnie z charakterem handlo- 
wo - przemysłowym wycieczki. Ucze 
„micy zwiedza wielkie zakłady prze» 
wysłowe, elektrownie, fabryki ma- 
szyn, anjochodów. odiewnie stali, 
«ielkie fabryki chemiczne, fabryki 
traktorów, wielkie inechaniczne fa- 
bryki obuwia, iustytucje kuliuralno- 
„światowe, szpitale i ich urządzenia. 

Wielki nacisk kładą organizatorzy 
na poznanie nowega hudownietwa wo» 
syisk cgo. 

Specialnie wielkie  zaciekawienie 
wywołuje mowootwarta elektrownia 
wodna „Daieprostroj”. Uczestnicy De~ 
dą mieli możność na Mmieiscu poznać 
urządzenia techniczne j wartość eko: 
ucmiczną tego kolosu elektryczelego. 

Stowarzyszenie Inżynierów  dokła- 
da wszelkich starań dla umożliwienia 
uczestnikom wycieczki poznania spe- 
cialnie tych gałęzi przemysłu, które 
icl zaciekawią dla nawiązania kon- 
«akty handlowego. 


Ostatni termin zapisów  uoływa 
"unia 15 listopada br, 

Wszelkich bliższych _ informacyi 
mdzicla Stowarzyszene Inżynierów 


w Warszawie, Bielańska 18, telefon 
11-55-71, oraz P. E. P, „Orbis“ ajen- 
ca w Warszawie ul. Marszałkowska 
153 tel, 264-11 od 10 rana da 8 wie- 


: 
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2 dia F ISiópaka 195%. 


Życiorysy ministra J. Becka 
i b. ministra Zaleskiego. 


Minister spraw zagr. Józef Beck u- 
rodził się dnia 4 października 1894, ia- 
ko syn Józefa Becka, b. dyrektora de- 
partamentu i wiceministra spraw we- 
wnętrznych i Bronisławy z Łuczkow- 
skich. Szkołę średnia ukończył w Kra- 
kowie, studja wyższe zaś odbywał w 
politechnice lwowskiei, poczem w Wie 
dniu na Akademii Eksportowei. 

W roku 1914 wsiapił do Legionów, 
biorąc udział we wszystkich kampa- 
niach legjionowych na froncie w I. pul- 
ku artylerii. W roku 1918 wraz z ge- 
nerałem Rydz Śmigłym i śp. pułk. Li- 
sem Kulą brał udział na Ukrainie w 
pracach POW. W roku 1919 ukończy! 
szkołę sztabu głównego. 

Okres wojny z Rosią rozpoczyna ja- 
ko dowódca baterii konnej artylerii, 
następnie zosiaie powołany do służby 
w Sztabie generalnym, W roku 1919 
zostaje delegowany z ramienia naczel- 
nego dowództwa w misji do Rumunii. 
Początek roku 1920 znajduie go w do- 
wództwie frontu litewsko-białoruskie- 
go. 

W roku 1921 bierze udział w konfe- 
rencji w Brukseli w charakterze rze- 
czoznawcy wojskowego polskiego, W. 
roku 1923 zostaje mianowany attache 
wojskowym w ambasadzie Rzeczypos 
politej w Paryżu. 

W maju 1926 zostaje mianowany 
szefem gabinetu ministra spraw wojsk. 
W roku 1930 obeimuie tekę wicepre- 
mjera, zaś w grudniu 1930 stanowisko 
podsekretarza stanu w M. S. Z. Mini- 
ster Beck od szeregu lat należy do naj 
bliższych współpracowników imarszał- 
ka Piłsudskiego, który stale powierza 
inu najbardziej odpowiedzialne misie i 
zlecenia. 

* é 

Ustępujący ininister spraw zagrani- 
cznych August Zaleski urodził się w 
Warszawie 13 września 1663 z ojca 
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Szczęsiicgo i matki Anny z Szydłow- 
skich. Ukończył gimnaziun w War- 
szawie w roku 1906, następnie wydział 
ekonomiczny uniwersytetu w Londy- 
nie, poczem poświęcił się działalności 
naukowej w dziedzinie historycznej i 
ekonomicznei. Od roku 1912 do 1914 
pracował w bibliotece Krasińskich i w 
tym czasie wydał książkę pt. „łisto- 
ria Konfraterni kupieckiej w Warsza- 
wie”. Również był czynnym w zarzą- 
dzie Tow. Miłośników Historii. 

W czasie od lutego 1915 do końca 
1916 r. bawił w Londynie w sprawach 
propagandowych na rzecz Polski. Od 
roku 1916 do 1918 był lektorem języka 
polskiego i literatury w Kingscollege 
uniwersytetu londyńskiego. Dnia 1 paź 
dziernika 1918 został mianowany na- 
<zelnikiem wydziału dep. stanu w V. 
stopniu służbowym. Od marca 1919 
kierował © przedstawicielstwem pol- 
skiem w Bernie, Dnia 24 maia 1919 de- 
kretem Naczelnika Państwa został mia 
nowany posłem nadzwyczajnym i mi- 
nistrerm pełnomocnym l. klasy w A- 
tenach. 

Dnia 1 stycznia 1021 został odwoła- 
ny do Centrali. Dnia 12 października 
1921 mianowany został dyrektorem de 
partamentu M. S. Z. w IV. stopniu służ 
bowym z powierzeniem kierownictwa 
spraw politycznych. Dnia 18 marca 
1922 mianowany został posłem nad- 
zwyczanym i ministrem  pełnonio- 
cnym l klasy w HI. stopniu służbo- 
wym. W związku z desygnowaniem 
na stanowisko posła Rzeczypospolitci 
w Tokio, odwołany zosłaie z Rzymu 
dnia 3 marca 1926 i przeniesiony w 
stan rozporzadzalności. Dnia 15 maia 
1926 Marszałek Seimu w zastępstwie 
Prezydenta Rzeczypospolitej powie- 
rzył mu kierownictwo M. S. Z. Dnia 
25 czerwca 1926 mianowany został 
ministrem spraw zagranicznych. 


Znowu trzesienie ziemi w Grecji. 


Ateny, 2 listopada, Wczoraj o godz. 
18-tej na półwyspie chalcydyiskim 
wywołały miesłychaną panikę nowe 
wstrząsy podziemue, które wyrządz:= 


ły wielkie straty. Wiele domów zo= 
stało zburzonych. Wstrząsy odczuto 
również w Salonikach. (PAT) 


Koniec bajki o „złotych polach“ 
na Polesiu. 


{Telefonem ad naszego korespondenta.) ` 


Warszawa, 2 listopada. (G). Pow 'ta- 
rzające się od kilku rat wiadomości o 
odkryciu złota na polach położonych 
między rzeką Słuczą i Łanem na Po- 
lesiu, wywołały gorączkową spekula- 
cię odnośnemi terenami, 


„Złotonośne pola“ wykupywali prze 
dewszystkiem spekulanci z Łunińcą, 
nie brak jednak było również nabyw=< 
ców z innych stron. Wien z nich prze 
prowadzało na własną rękę poszuki- 
wania za złotem. W swoim czasie na- 
desłano próbkę piasku z tych terenów 
do Politechniki lwowskiei z prośba o 


przeprowadzenie badań zawartości 
złota. 

Ze Lwowa skierowano tę przesyłkę 
ET 


sf 


DR: BRONISŁAW 


do Instytutu Geologicznego w War- 
Szawie. Instytut Geologiczny zakoń- 
czył badania, stwierdzając. że w pia- 
sku natrafiono. na minimalne slady 
złota. 


Inne badauia, które przeprowadzono 
ua terenach poleskich, wykazały za- 
wartość zaledwie 1/10 grama złota w 
tonie piasku, W tych warunkach o ja- 
kiejkolwiek opłacalności ewentualnei 
eksploatacii złotodajnych terenów na 
Polesiu nic może być mowy. 


PAMIĘTAJMY O CELACH I ZADA- 
NIACH TOW. SZKOŁY LUDOWEJ. 


OSTASZEWSKI 


adwokKat i major rez. W. P. 
Po długich i ciążkich cierpieniach, zaopatrzony św. Sakramentami, 
zasnął w Panu dnia 1 listopada 1932 r. 
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 4 listopada br. o godzinie 2 po połu- 
dniu z krypty kościoła OO. Bernardynów na cmentarz Łyczakowski do grobowca 
rodzinnego, na który to obrzęd zapraszają Krewnych, Przyjaciół i Znajomych po- 


grążeni w nieultulonym żalu i smutku 


3022 


Żona, Córki, Syn, Synowa,*Wnuczka i pozostali krewni. 


Nabożeństwo żałobne za spokój duszy śp. Zmarłego, odprawione zostanie 
w kościele Archikatedralnym obrz. łać. w soboię, dnia 5 listopada br., o godzinie 


9 tej rano. 


a oT 22 


Na wypadek katastrofy 


„Zeppelina“. 


$ W 

Na świeżo otwartej W. BE aj jc: 
pamiatek podróży, podbiegu af Zeppe jn 
go sterowca niemieckiego » i 


mid morzem polarnem. 
precdstawia przyrządy 1a 
tyci załoga na szczęście 1 
LYG. 


p 


c potrze 


(Telefonem od naszego kores 


Warszawa, 2 listopada. (G) 
odbyło się ciągnienie 4 pic. 
premiowej dolarowej, Wygsané 
ua następujące numery: Ą 

12.000 dol. ta Ar. 1083514, -324 

po 3,4646) dol. na nr. 723630 50943 

po L000 dol. na ur. 195515 A 
1046546 510703 795149 1385899 E 096 

po 500 dol. na nr. 1091 z 2912! 
1044466 359100 1316879 168404 10 d 
615343 140602 1418662, ! 


zzz 
By zarobić pół miljona. 


(Telefonem od naszego korespondenta 
Warszawa, 2 listopada, (G) r 
Saden okręgowym w Biatyms 
toczy się proces t. ZW. 
Transportowego Warrantu“. 
oskarżonych Z. LER 
wiadających z wolnej Stopy: . a 
kts kacżónia zarzuca oskarżony w, 
podpalenie w roku 1928 magazy” n 
Warrantu w celu uzyskana i 
asekuracyinej pół miljona złotych . 
Wskutek zeznań świadków, na > 
sek prokuratora zostali aresztów: 
dzisiaj wszyscy oskarżeni, pozosta 
cy dotychczas na wolnej stopie. 


E remm 


Jaka pogoda będzie dzisiaj ! 


Warszawa, 2 listopada. (Tel. k 
Komunikat PIM. Prawdopodobny »- 
bieg pogody w dniu 3 bm.: Po pa. ja 
nym lub mglistym ranku, w ciągu 5 
rozpogodzenie. Po  kilkustopniowy 
nocnych przymrozkach, dniem ten 
ratura od 6 do 8 st. Słabe wiatry ™ 
scowe, przechodzące w południowe: z 

Temperatura we Lwowie w dni 
b. m. wynos ła: o godz. 7 rano > 
uie baronictryczne 732.72, tempore 
ra --4.2, o godz. 1 w pol, ciśn. baroi 
735.91, temp. --2.6, o godz. 9 wieś 
ciśn. barom. 739.27, temp. +23 St: 


— = zazna 
PODZIĘKOWANIE. i 
Poczuwam się do miłego obowiązk 
podziękowania W. Panu Aptekarzow 
Hesslowi za Jego doskonały prepare 
„Petrbalsam”, który w chroniczne” 
cierpieniu nóg przyniósł mi znacz! 
polepszenie i umożliwił swobodniel> 
poruszanie Się. 


ko 


Helena Matkowska, 
wdowa po notarjuszi 


] 


as. 


Dwa głosy o ukraińskim listopadzie. 


c roku, tak 
* Tocznicy" 


Ma 1 Az 
„opolsce Wschodniej w r. 
Iagmentarycznych wspo- 


i obecnie poświęca 
ro rozważań „listo+ 
ı Czyli dziejom prze- 


Spotykamy również 
ię orze ogólnym, odno- 
warto Yki aktualnej, Z tych 
4, zestawić dwie opinie, 
=: Stosunkowo bardzo wy- 
i lące dwie sporne dziś 
e tyją z cAstwa ukraińskiego. 
1 Stier „Poglądów — to głos 
F | giwszy na wstępie, że 
UStopadowy momentem 

"VZj] | ryzyka zrobił wy- 
PsVchice narodowej, „Dito“ 
że 1 listopada 1918 r. 
Się i w porę poszliśmy 
Storyczną 20 umieliśmy wyczuć hi- 
tyle Późni chwil i ocenić sytuacię, © 
iŚmy i tj krok za krokiem spóźnia- 
lających o Me wyczuwaliśmy sprzy- 
liśmy się “mentów į nie orientowa- 
Wych a> dalszym rozwoju świato- 
tawsSze fak dków, Zaskakiwały nas 
tych bylis ły dokonane, wobec któ- 
kranicą zaj, PSZTAdNI... Nasz rząd za 
Ścyzjach wsze Spóźniał się w swych 
'a mięgzy inicjatywie, nie opanowy= 
wami, 23 Ynarodowej sytuacji, żył ilu- 
Poliyen,  KOŃcu całkiem zeszedł z 
éna ponl ATENY. — Niestety nie mo- 
Się i obec. aec, abyśmy nie spóźniali 
byt nie, w całym okresie naszego 
OISCE,,, Nie wykorzystywa- 
laściwym czasie dogodnych 
A d szeregu lat przejawia- 
"WO politycznej myśli i sepa- 
ie od zasad celowości w 
4 ałych trzynaście lat zaska- 
> fakty dokonane, wobec któ- 
lamy, "sg nieraz bezradni, i pozwa- 
się coras koła naszej historji toczyły 
inożę r4 bardziej po pochyłości, która 
D ow adzić nas w przepaść". 
Wistej Samokrytyki, tak chyba oczy- 


i$my 


Drzystęm,, 9 WYMOWY faktów, nie 
lizmu gy. Jadykalny odłam nacjona- 
wyj Q,..gińskiego. Jego organ „No- 
coś wręc Bióreni D, Palijewa głosi 
zdrada (7 Przeciwnego. Dla niego jest 
Prasy aie rodowa, jeśli „część naszej 
i le kroplami, ale calemi wiadra- 
OO O O Cn 


Zawiadomienie. 


toaga 1 listopada 1932 r. 0 godz. 
We Lwa èd południem odbędzie się 
Łygm Wie, w kancelari notarjusza 


un 5 
Rutoskjęg g Blowskiego, przy ul. 


Walne 


Śnólników Sp 
SPÓłKI 

? na 
ste ina 
KAD porządziem dziennym: 


dczyłą „; i 
o man Anie protokołu poprzednie- 


Nadzwyczajne 


Zgromadzen'e 


Wydawn. „SŁOWA POLSKIEGO" 


z ogr. odp. we Lwowie 


dzeni 
$ 


udziałów gl adr przeniesienie 3-ch 
3) U... RRE; 
now Dienie zawiadowców i usta- 
4) Mnie nowych; 
RU statut:r. 
Drawy majątkowe Spółki; 
Ki i interpelacje. 
adek, gdyhy Walne Zgroma- 
kapitału Powodu braku reprezentacji 
Wzęcia Fw ego. zdolnej do po- 
em vaf w sprawach obiętych 
4 dziennym, nie doszlo do 
Tigic z rzędu Walne Zgro- 
ziennym |" SAM ym porządkiem 
Seu Win: odbędzie się w dniu i miej- 
Brzed polej ga SZAEM, o godz. 11-tei 
Zaromadzegąi Tz ten. że to drugie 
Wzięcią neluo_ Zdolne będzie do Po- 
| -iwał Dez względu na wy- 


SOKkOŚĆ ypa 
wego. zastąp onego kapitału zakłado” 


m 


By” Wydawnicza „Słowa Pol- 
+ Spółką z Ogr. odpow. we 


Nm Z Io M AA W O ZZ ZZO Z Z O Z Z NN | EE RZE NN, 


mi poi ukraińskie społeczeństwo kry- 
tyką listopada z perspektywy 1932 r. 
Na razie na stół operacyjny poszły 
lata po-listopadłowe, ale przyjdzie czas, 
że na stole znajdzie się i sam listopad 
— źródło epoki... Do tego dochodzi o- 
bóz, dla którego listopad jest już hi- 
storią. Tem większy obowiązek ciąży 
na tych, którzy uważają listopad za 
żywe źródło życia“, 


Dla p. Paliwa zatem ów „lisiopad”* 
ma pozostać nietykalną legendą, cała 
późniejsza polityka ukraińska ideałem 
doskonałości, wobec której skalpel kry 
tyki jest bluźnierstwem, natomiast je- 
dynie niarodajnem wskazaniem dla 
bieżącej polityki jest — apologia no- 
wej krwawej rozprawy. P. Paliiw nie- 
nawidzi „realnej polityki“; woli hasła. 
Zdaje się, że wyżej od rozum” stawia 


namiętność. Pod tym wzgłędem iego 
ideologia znalazła swój nasklasyczniej- 
szy wyraz w nieuliecckim Hiilerze. 

Ale takie „programy nigdy jeszcze 
nie stworzyły epoki; przechodza i mi- 
iaia. Bo ostaiccznie w Życiu snoi- 
czeństw po wahaniach i perturkaciuch 
zawsze do głosu przychodzi ów Wy- 
klinany realizm i na nim dopicro bu- 
duie się pozytywny program pracy 
politycznej. Dlatego „niepopularne“ u- 
wagi „Diła” są — naibezstronnici occ- 
niając sprawę — słusznieijsze i zdrow- 
SZE. (—v) 


== 


Kontlikt miedzy Berlinem i Monachium. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 2 listoruda. (G) Dono- 
szą z Berlina: W kołach politycz- 
nych twierdzą, że rząd Rzeszy nie 
zamierza ogłaszać oficjalnej deklara- 
cji w sprawie wczoraiszej gwałtownej 
mowy premiera bawarskiego Helda, 
atakującej von Papena i prezydenta 
Rzeszy. Rząd Rzeszy nie zamierza 
iednak pozostawić tego przeniówienia 
bez konsckwencyj. 


Dopóki premier bawarski ne prze- 


Dziś zbi 


| 


prosi rządu Rzeszy, dopóty polityczne 
stosunki między Berlinem a Mo 
nachiuin będą ograniczone do konie- 
cznych czynności. 

W zbliżonych do rządu kołach nie 
tają rozczarowania, wskazując, że o0- 
stamie wizyty Papena i innych m- 
nistrów Rzeszy w Bawarii odbywały 
się w atmosferze niezwykle serdecz- 
mej i że rząd Rzeszy stale usiłował 
w narę możności uwzględniać sta- 


era się sejm. 


Plany klubów opozycyjnych. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 2 listopada. (Sch.) Jutro 
w czwartek o godz. 10 rano rozpo- 
czyma się pierwsze plenanne posie- 
dzenie Sejmu bieżącej sesji zwyczaj: 
nej. 

Jak się dowiadujemy. przy pierw- 
szem czytaniu proiektu ustawy skar- 
bowej i preliminarza budżetowego na 
rok 1933/34 zabierze głos z ramiena 
Rządu p. min, Skarbu prof. Wł. Za- 
wadzki i wygłosi dłuższe przemiówie- 
nie, dotyczące sytuacji ekonomicznej 
i finansowej. 

Następnie ma się rozwinać obszer- 
na debata generalna. przy której za- 
bierać będą głos przedstawiciele po- 
szczególnych klubów. Debata ta bę- 
dzie się obracała w granicach ogólnej 
"R poczynań i działalności Rzą- 

u. 


Kluby opozycyjne przygotowują sze 
reg wniosków demonstracyijnych, aby 
w ten sposób odrazu na samym wstę- 
pie sesii zaznaczyć swe wysoce kry- 
tyczne stanowisko wobec obecnego 
rządu. W kuluarach seiwowych utrzy- 
mywano dziś, że kluby opozycji mają 
zgłosić pod koniec generalnej debaty 
wniosek o votum nieufności dla rzadu 
p. premiera Prystora, wniosek o vo- 
tum nieufności dla marszałka Seimu 
Świtalskiego oraz wniosek o wotum 
nieufności dla ministra spraw wewnę- 
trznych p. Bronisława Pierackiego. 


POPIERAJMY CELE TOWA: 
RZYSTWA SZKOŁY LUDOWEJ. 


W niedzielę 30 ub. m. rozpoczęły się 
trzydniowe obrady ziazdu grupy „Zrąb”. 
nu który przybyło do Warszawy około 
500 członków nauczycieli. Zjazd otworzył 
: zagaił p. minister WR. i OP. Jędrzeje- 
wicz, mówiąc o zasadach_ ideologicznych 
i oreanizacyjnvch gruoy „Zrąb”, która porą 


Zjazd „Zręb 


Za 


cuje wydatnie na jednym 
szych odcinków życia państwowego — na 
polu szkolnictwa i wychowania. Na ilustra- 
cji naszej uczestnicy zjazdu, który odbył 
się w gmachu wzorowej nowoczesnej szko 
ły p. W, Szachimajerowej. 


z najważniej- 


nowisko Bawarii 


i zachować jak nai- 
lepszy stosunek wobec krajów zwiać* 
kowych. 


zw szły 


ODPRAWA PREZESÓW OKRĘGÓW 
P. O. W. 


Warszawa, 2 listopada. Pod prze- 
wodnictwem ministra Hubickiego, pre- 
zesa Zarzadu (Giównego Związku P. 
O. W. odbyła się odprawa prezesów 
Okręgów POW. Przedmiotem obrad 
była sprawa organizacji zjazdu Zwia- 
zku POW.. który odbędzie się w dn. 
19 i 20 listopada w Warszawie. W v- 
bradacli poza prezesami okręgów i 
prezydium Zarządu Giównego POW. 
wezma udział przedstawiciele sekreta- 
riatu generalnego BBWR. posłowie 
Siedlecki i Wawrzynowski, (PAT). 


NA GROBIE NIEZNANEGO 
ŻOŁNIERZA. 

Warszawa. 2 listopada, Dziś w pno- 
łudnie pułk. Głogowski, szef gabinciu 
wojskowego P, Prezydenta iRzplite) 
złożył w imieniu P. Prezyde ©» wic- 
niec na grobie Nieznanego  zołnierza. 
Następnie gen. Fabrycy, pierwszy wi- 
ceminister spraw wojskowych złożył 
wieniec 'w imieniu Marszałka Piłsud- 
skiego. W uroczystości tej asystowali: 
gen. Jarnuszkiewicz, dowódca O. K., 
pułk. Strzemieński, komendant miasta, 
delegacia oficerów garmzonu warszaw 
skiego itd. W czasie składania wietica 
orkiestra 36 pp. odegrała hymnu nar- 
dowy. (PAT), 


DELEGACJA DO ROKOWAŃ 
7 AUSTRIA. 


Warszawa. 2 listopada, Na rokowa- 
nia z Austrią w sprawie zawarcia no- 
wego traktatu handlowego, któryby 
zastąpił traktat z roku 192, udaje si 
do Miednia delegacia polska w shkja- 
dzie: poseł Rzeczypospolitej Lukasie- 
wicz, dyr. dep. Sokołowski. radca M. 
S. Z. Adamkiewicz, oraz dr, Soga | 
radca Kononski iako eksperci. (PAL). 


(zemerys opuszcza szniłal. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 2 listopada. QG Znany 
ze swei nieudałej głodówki inwalida 
Czemerys pozostawał w szpitalu Ja- 
na Bożego na koszt Wydziału opieki 
społecznej Komisarjatu Rządu, Dziś 
Komisariat Rządu polecił wypisać go 
ze szpitala. Nastąpiło to naskutek o- 
świadczenia władz szpitalnych, że 
Czemerys nie potrzebuje już dalszej 
«obserwacii psychiatrycznej, 


Mi. A 


Mr. z dnia 4 Istopada 1932, 


Nominacje komisarycznych m 


8 
re 
R 


i 


nistrów Prus. 


W Bawarii upatrują w tem zarządzeniu „zwykią aneksję Prus“. 


Berlin, 2 listopada, (PAT) W dniu 
31 paźdzernika b. r. ogłoszona została 
nominacja przez koinisarzą Rzeszy w 
Prusach, sekretarza stanu dr. Popitza 
la stanowisko kierownika pruskiego 
ministerstwa fTinaasów, m nistra wy- 
ywienia Rzeszy Brauna ną stanowi- 
sko kierownika pruskiego  minster- 
siwa rolnictwa, oraz prof. Kaehlera naa 
stanowisko pruskiego ministra kulti- 
ry. Zadnych dalszych miauowań na 
stanow ską komisarycznych mip'strów 
pruskich aie dokonano. 

Równocześnie Hincenbu:g mianował 
tr. Popitza oraz kierowuika minister; 
stwa spraw wewn. Brachta mnistra- 


galenctu Rzeszy na czas pełnicnia 
swych urzędów w Prusach. Zaprzy- 
sężenie nowych ministrów nastąpiło 


w godzinach popołudaiowych. 

Przy tei sposobności prasa przypo= 
mina, że dr. Popitz iest reprezentan- 
tem idei unitikacii rnansów Rzeszy, 
to też obsadzenie inia:sterstw pruskich 
przez nowo mianowanych ministrów 
Rzeszy bez teki zuaidnie szczególny 
sprzeciw w krajach  południowo-nie- 
mieckich, które obawialu sie 'ngerenci: 
w swą autonomię ze strony rząd 
Rzeszy. 

Organ partii ludowci „Bayerischer 
Kurier“ nazywa ostatnie zarządzenia 


m: bez teki. Ministrowie ci weszli do | „zwykłą aqcksią Prus“ przez Rzeszę, 


| 


upatrując w nich zarzewie zaostrzo- 
nego konfliktu, którego przyszłych roz 
miarów obecnie nie można przew. 
dzieć, 

Rząd wirtemberski ma również za- 
iać oficjalne stanowisko wobec tych 
zarządzeń. 

Po aadeiściu na ręce H ndenburga 
protestu rzadu bawarskiego przeciwko 
zarządzeniornm rządu Rzeszy, które o- 
parte zostały na fałszywych przesłan= 
kach, kanclerz Papen ma skomuniko- 
wać się z bawarskim premierem Hel- 
dem, i zapewnić go, że rząd Rzeszy 
nie zamierza przeprowadzić w żadnym 
z innych kraiów związkowych takich 
zarządzeń. iakie podjął w Prusach. 


„Oberland ' wznawia 
działalność. 


Berlin, 2  bstopada. Wicckonmi- 
sarz Rzeszy w Prusach Bracht, jak do 
nosi biuro Conti, rozporządzeniem zd. 
22 bm. zniósł zakaz istnienia zwiazku 
„Oberland“. Oberland należy dv zwią- 
zków zbroścuiewych. zainujących się 
przysposobien cin wosskowem inłodzie 
zy Oraz onsi matia Iadcionalisiycznego 
żywiołu nięliuckiezo na pograniczu. 
Orzanizacia w brała udział w walkach 
o Górny Slask, m. m. w bitwie pod gó 
rą Sw. Anny. Działalności tei organi- 
zacii, noszącej charakter wybitnie mo- 
narchisiyczny, polożył kres m. in. za- 
kaz w Bawarii w r. 1923, kiedy io O- 
berland przystapił jawnie do puczu 
Hitlera, (PAT). 


Blum usorawiedliwia sie. 


Paryż, 2 |IStobada. Przywódca 
partii socjalistycznej Leon Blum wy- 
głosił wczora; w miieiscowości Mou- 


Ins na zgromadzeniu socialistów prze 
mówienie, w Które siarał się uspra- 
więdliwić głosowanie socialistów za 
rządem podczas debaty piątkowej lzby 
Deputowanych, w kwestiach polityki 
zagranicznej, (PAT). 


CO PISZE „ECHO DE PARIS“ 
O PLANIE FRANCUSKIM, 


Paryż, 2 Irae Pena % 
dalszym ciagu atakuje w „Echo de Pa- 
ris“ plan francuski, który jiczo zda- 
utem znosi część traktatu wersziskie- 
zu i przewiduje właściwie rówucupza 
wnienis zbrojeń. Plan Paul Bonczuru 
wychodzi z założenia. że Rzeszą ies 
njetka powinna stanąć na jednako- 
wym poziomie pod tym względem z 
Frama. Irimuf gabinetu Papena jest 
w spermiały pisze w dalszym ciągu 
Purafax, Paul Boro iat przyjść 
z pomoca demokraci emieckiei w 
przeewsiniu wyborów. salo się scdnak 
że oddał wielką przysługę gabi- 
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Kronika teiegraficzna. 


Mac Donald nie poiedzie do Ge- 
tewy. Z Londynu donoszą:  (Giabnet 
ancielski odbył wczoraj i dzisaj dal- 
sze narady nad sprawa konferencji: 
tuzbrojeaiowej. Niewątpliwie probozy= 
cje Herriota były poruszane, Wyjazd 
Mac Donalda do Genewy jest ieaktu- 
alny. Na czwartkowe posiedzenie biu- 
ia konferencii rozbroicniowej wyjedzie 
iako delegat brytyjski podsekretarz 
Wenu spraw agu Eden. 

Nieiniec podsekretarzem generalnym 
Liz; Nerodów, Z QGsntwy donoszą: 
S<hretarz generalny Ligi Eryk Drum- 
mori miarował podsekretarzem wente 
rakrynr Prendelcnburgu, b. podsekre= 
tarza stanu w ministerstwie wyżywies 
Wa Rzeszy. Nominieja tr wymaga je” 
Ee. zAmmówsizcim Ligi Arrodów, 

Newy gabinet w Esienii, Przesilenie 
rząduwe w Estonii zakończyło się 


przez itworzewe nowego gabinetu z 
premierem Konstantym Paetsem na 
geele. 


Warunkoweporozumienie londyńskie 


Londyn, 2 listopada. Wsród do- 
brze poinformowanych kół politycz- 
nych panuic przekonanie, że rozmowy 
pomiędzy Normanem Davisem, Mac 
Donaldem i Simonem były bardzici o- 
wocne, aniżeli to zdradzają oficialne 
komentarze, zarówno z Londynu, jaki 
z Waszyngtonu. 

Rząd brytyjski miał się zgodzić na 
zibniejszenie pojemności krażowników, 
które będzie w przyszłości budował, 


| 


zaś Stany Ziedn., które część krążo- 
wników iuż wybudowały, miały się 
zgodzić na zaniechanie budowy dal- 
szych powyżej pewnej normy tonażu. 

Wszystkie te projekty jednak uzale- 
Żnione są od stanowiska innych państw 
morskich. Wogóle całe porozumienie 
między W. Brytanią a Ameryką jest 
warunkowe, i zależne od tego, jakie 
redukcie zaakceptują Francia, Włochy 
i Japonia. (PAT). 


„Rozejm zbrojeń“ wygasa. 


Berlin, 2 listopada. Dnia 1 listo- 
pada br. upływa „iednoroczny rozejm 
zbrojeń* zainicjowany na zeszłorocz- 
nem zgromadzeniu Ligi Narodów przez 
włoskiego ministra Grandiego. 

Sekretarz generalny Ligi zwrócił się 
ostatnio do uczestników umowy rozej- 
mowej z ankietą, proponującą przedłu 
żenie rozejmu na dalsze cztery miesią- 
ce. Według inforniacyj z Kół iniarodaj 
nycii, Niemcy nie zamierzają wcale u- 


dzielić odpowiedz., zanim nie zostanie 
wyjaśniowa kwestia równouprawnienia 
N:emiec. 

Nie może to jednak oznaczać, jak za 
pewnia komunikat, że Niemcy zaimują 
pozytywne lub negatywne stanowisko 
wobec przedłużenia rozeimu zbrojeń. 
względnie że zamierzają w ten sposób 
dać wyraz swy'n dążeniom zbrojenio- 
wym. (PAT). 


Wywiad z min. Beneszem. 


Paryż, 2 listopada. Praski korespon 
dent „Petit Parisien“ podaje swemu 
dziennikowi wywiad z inin'strem spr. 
zagr. Beneszem. 

Benesz stwierdza, Że Czechosłowa- 
cia nie miała nigdy zbytnich trudności, 
co napelnia ininistra zaufaniem j ua- 
dziejami nu przyszłość, Z Węgrami są 
stosunki coprawda nieco naprężone na 
tle trakiatu w Trianon, iednakże niema 
obawy, aby doszło z tcgo powodu do 
zbrojnego konfliktu. Minister twierdzi, 
że premier węgierski jest człowiekiem 
bardzo rozsądnym. Wobec Francii, 
przyjaźń Czechosłowacji jest tradycyj- 
ua i bezinteresowna. Czechosłowacia 
gotowa jest uczynić wszystko. aby 


spory, istniejące w Europie, uregulo- 
wane zostały drogą pokojową. W kwe 
stii rozbrojenia, minister Benesz v- 
świadczył, że proiekt premiera Herrio- 
ta ułatwi znacznie porozumienie, gdyż 
zmusza on mężów stanu wszystkich 
krajów do wypowiedzenia się jak naj- 
rychlej, (PAT.) 


STRAŻ UNIWERSYTECKA, 
Wiedeń, 2 Istopada, (PAT.) „Der 
Morgen“ donosi. że rząd austrajcki w 
celu zapobieżenia dalszym rozruchom 
ua uniwersytecie zamierza utworzyć 
osobną straż un'wersytecaą, która bę- 
dzio się składała z 40 żołnierzy 


Stary cmentarz turecki. 
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CESIE 
MOTYWY WYROKU W PRO 
CENTROLEWU. „dd 
(Telefonem od naszego PiE al 
Warszawa, 2  |istopa a. | ym 
W poniedziałek wręczono 3 : 
w procesie Centrolewu mo 
roku. 
Motywy obejmują 1 
maszynowego. 


STRAJK PIEKARZY W WARSZA- 
WIE ZLIKWIDOWANY. 7) 
Warszawa, 2 listopada. Ja 
W dniu dzisiejszym doszło do Pi 
zumienia między właścicialam 
karń a_przedstawicielami ZJ 
robotników piekarskich, wobec Cz! 


z kilku 
skącidowany został trwając A 
zskwidowany został tr niekarskich 


dni strajk pracowników 


Dwa zuchwałe napady ban 


dyckie w Niemczech. 


= 
listopada. (PAT.) Wa 
dokonano W *'* 

śmiałych c 
Mianowicie: m t 


g0 stron pist 


+ 
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Berlin, 2 
gu poniedziałku 
czecii dwóch niezwykle 
padów w biały dzień. 


e 
dwóch pracowników urzędu 8 na 
społecznej, niosących 7.000 ER kilki 


jednej z ulic Monachium napa | 
bandytów, przybyłych samot AE 
Uderzeniem pałek gumowych OF g 
szyli urzędników, poczem rek 
szy teczkę z pien'ądzmi, zbie Gl 
śladn. Samochód, którym post 
się bandyci, na krótko przed napa 
został skradziony właścicielowi. 

Jeszcze gwałtowniejszą formę 
napad w Erfurcie. Y RE 
wożtych z kwotą yS 
przenosiło ją z gmachu Banku R 
do filii, wyskoczyło znienacka 5 
osobn ków, stojących w pobliżu W e” 
nrochodzie, i dało serie strzałów 
wolwerowych, zabijając jednego 
źnego a raniąc ciężko drugiego. 
dytom nie udało sie jednak zrabe sit 
skrzynki z pien'adzmi, gdyż pa, ic 
natychmiast policjant, który zaczą nos 
ostrzeliwać. Bandyci zbiegli samga o 
dem, uwożąc z sobą jednego towarz 
szą rannego. Pościg polcjanta, KS 
wsiadł na motocykl. nie dał rezulto g 
Stwierdzono tylko, że auto nosiło 1 
mer hamburski i udało się w kierus 
północny ni. 


nazwac 
WYNIKI KONKURSU P, K. ©: 


Warszawa, listopada. (PAT. 
Osloszony został wynik konkursu» T E 
pisanego przez P. K. O. za najlepsi 
artykuły na temat szkodliwości teza > 
ryzacii przy czynnym dziale Sta 
rzyszenia Polskich Dziennikarzy satem 
blicystów Gospodarczych, 089 aż 
przyznano 24 nagrody na 68 nades! 
nych artykułów, Pierwsza nagrodę W 
kwoce 1000 zł, otrzymał p. wani 
Jestrzębski za artykuly „Marnu 
sie mliard* i „Papiery tezuuryzacy 
ne“, ogłoszone w „Gazecie Polskić,, 
dnia 13 IX r. b. pod godlem „AStO!€ * 
Dwie nagrody po 750 zł; otrzy mai 2 
Edward Szymała za artykuł oglio 
ny w „Zwřerciadle“ 21 VIII r. b. 1 t 
aitykuł w „Czasie” z dnia 13 IX r. * 


- 
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SAMOLOT RWD 6 NA WYSTAWIE 
W PARYŻU. 


Warszawa, 2 listopada. (PAT 4 
Po zamknięciu wystawy paniiątek U 
niczych po $. p. Żwrce i Wigurzó 
które nastąpi w dniu I listopada b. p 
surnolot słynnego iuż dziś typu RWD 
zostanie przetransportowany na ko 
czynarodową wystawę lotaiczą W BE 
ryżu, która otwarta będzie w listopPź 
dae r. 90. 


NEI IEEE ERA — "| L 
nam. KEK EAC 


Myjcie owoce 
i jarzyny, 
epożywane 
na surowo! 


Budżet 
edzynarodówki. 


ty iemy, oczywić 
' eF WISCie, przedstawić 
Wieck; podstawie informar zi W; y 
wosku budżet Kominternu, 
i na public, nego, o którym się 
a CZMYCh zebraniach M. 
"=, istnieje i bu- 
kae talny, kie... le jeszcze bu 
"Olą n M majwyższe władze 
recjonaj A prawo dysponc- 
Eni me bez obowiazku 
Międzynaro- 


dówk: < a 
ki jake 4 zdom 
"Ozliczei, hkolwiek Sprawozdań czy 


Pra 


ostatniemu kon- 
źynarodówki, rachun= 


„Olówneny 7> Wynika co następuje: 
wjadki 41 wk dochodów były 
Rad) Wyniospy 31 komunistycznych, 
czj pal nych 1,128.236 dolarów. 41 
skó (Mięgza liczy 3.760.783 
i cma mło dze "Arodówka komuni- 
e komunist €ży i 17 dalszych par- 
Blacania | Róg zwolnione są od 
0 A adek członkowskich). 
K ana Ey Większość tej kwoty 
zoete, SPAM tla terene Rosji so- 
sad R, komunistyczna partja 
we ne do w Kominternie więk- 
lada sie HOody sa znikome 1 
mime gey ObTOWOJNych datków 
Wire, ma dolarów (zebranych 


i ż wA 
Chodów Ecce ZSSR!) oraz z do- 
o il Ą n 
aiani T  komgmistycznych, 
i oe biuletynów Międzyna- 
|od iomuiajstyczne organi- 
; IE Sa prenumerować. 
r y te ja i 

3 0 blną "dza do 60.000 dola- 
E r Suma dochodów w bu- 
<w. . wUGZYJarodówk: nosi 
N dolarów, Jdówk; wynosi 

štroni 
Onijo Ber 
Gycję 4 największą 
py hicty t Wsparcia dla wy- 
y Pandy Bartymycj,, oraz koszta 
toku 1931 "0 wszystko pochłonęło 
ą dolarów. Pra- 


wydatków 
3 allow A 


tyYczne otrzymują zasił- 
lẹdzynarodówki komuni- 


ki 
a r wydaje Międzynaro- 
Wego a istyczna na utrzymywa- 
listyc 21" administracyjnego. 
Vrzekaj mnego światopoglądu" 
ŚWczas. Sọ więc komuniści na- 
5a zdy pracują dla partii. 
i Sonalne centrali i sekcyj 
wynoszą przeszło 
i. Na podróże, wywia- 
ów Kominternu poszło 
. Wydatki pocztowe 1 
m to znaczy portorja i de- 
argy, e termu wyniosły 38.000 
jen iy te wymownie świad- 


em 00 
Pary dów tes Wnie „pracuje" 
statnią a. Zaznaczyć należy. 


eoria obięte są tylko 


n À 
aaezan korespondencje. 


m koniliktem isztu- 
a może i całej sztuki 
trudność uzgodnienia w 
< Własnych ideałów po- 
Ay adyWidualności twórczej 
to dzieł połeczeństwa, dla które- 
JESt przenaczone. Bo jak- 
do tego społeczeństwa 

Z bewrością świeżych 
8 Ai ore żądnych mocnych 
Evcznegj Me zrozumiałego języka 
pia duszą z Drzeczuloną, wyrafino- 
" artysty, dia której każdy 

każde mocniejsze sło- 


tagia.: 
5 aSiczniejszy 
ó ~ Czegnej, 
€ jes ; 
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Wy. 0 akcent, 
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osobowosci 


Ak artysty- 
AE strony 


„aj czyż dzieło 
«© I (rwać w izolacji od 


Społecz ać 
Ować z .., (Wa. czyż może zrezy- 
takty „S0 lakiegośs wewnętrznego 
Awg a „Widze czy słuchaczem, 
bist», Boże dopiero pełną ra- 
Yik; "Ella wszelkie; pa © 
zelkiej sztuki jako ta- 
Hirie -: 
żę A dobie są te problemy 
tky AC) aktualne, niż kiedykol- 
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Większość wkładów oszczędnościo- 
wych. złożonych w różnych  instytu- 
ciach kredytowych, przypada na Po- 
cztową Kasę Oszczędności (P. K. O.), 
to też dane cyfrowe tej instytucji są 
doskonałą wskazówką, gdy chodzi o 
to, by się zorjentować kto u nas o- 
szczędza. Oszczędzać chciałby każdy, 
ale nie wszyscy mogą, przeto biorąc 
dla porównania okres n.p. pięcioletni, 
można już stwierdzić, jakie zawody w 
Polsce są w stanie robić choćby małe 
oszczędności. 

W r. 1926 liczba kont oszczędnościo* 
wych P. K. O. wynosiła 113.021, z te- 
go na rolnictwo przypada 2.726 (t.j. 
2,4%), na handel 3.486 (3.1%), na rze- 
mieślników i robotników 15.120 
(13.4%), na wolne zawody 14.749 
(13%) i na pracowników umysłowych 
7.475 (6.6%), na urzędników państw. 
i wojskowych 20.267 (17,9%), na służ- 


to u mas oszczedza ? 
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bę domowa 3.174 (2,3%), na młodzież 
szkolną 19.710 (17,4%) itd, Najliczniej- 
szy w Polsce zawód rolniczy repre- 
zentowany jest tutaj 

Po pięciu latach, w r. 1931, ilość 
kont  oszczędnościowych wynosiła 
721.812 t.j. wzrosła w ciągu tego cza- 
su o 537.6%, przyczem pomiędzy po- 
szczególnmemi zawodami nastąpiły du- 
Że przesumięcia. llość rolników zwis- 
kszyła się o 259.8% i wynosiła 9.808. 
ale stosunkowo, cofnęła się. gdyż sta- 
nowiła tylko 1.4% (w r. 1926 — 2.4%) 
konta wolnych zawodów również 
wzrosły do cyfry 38.521, t.j. o 163.2%, 
ale stosunkowo zmniejszyły się do 
5.3% (poprzednio 13.0%), natomiast 
ilość wkładów młodzieży szkolnej 
wzrosła do imponującej cyfry 182.229, 
t.j. o 829.6% i obecnie stanowi 25.2% 
ogólnej ilości kont, pracowników umy- 
słowych do 77.120, t.i. o 931.7%, Wy- 


Zjazd działaczy społecznych 
w Rawie Ruskiej. 


Z inicjatywy Sekretariatu Naczelne- 
go BBWR. we Lwowie odbył się w 
Rawie Ruskiej liczny Zjazd działaczy 
społecznych z powiatów: rawskiego, 
lubaczowskicgo i sokalskiego. 

Zjazd trwał cały dzień, bo od godz. 
9 rano do 5 popoł. i zgromadził 95 u- 
czestników, rekrutujących się z dzia- 
łaczy społecznych na wsi. 

O godz. 9 rano otworzył Zjazd i 
przywitał gości i uczestników wicepre 
zes Rady powiat. BBWR. inż. Mus- 
kus, poczem objął przewodnictwo wice 
prezes p. senator Loewenherz. 


Zkolei wygłosił referat poseł dr. 
Zdzisław Stroński na temat: „Ideolo- 
gia Obozu państwowego“. Referent w 
dłuższem przemówieniu przedstawił 
rozwój myśli państwowej i działalność 
Obozu państwowego w  Odrodzonej 
Polsce i wskazał wytyczne w dalszej 
pracy. 

Senator p. Loewenherz w referacie 
„O mniejszościach w Polsce“ pnzed- 
stawił państwowy punkt widzenia w 
postępowaniu na terenie mieszanym. 

Trzeci referat z wielką znajomością 


Tajną korespondencję przewożą agen- 
ci Międzynarodówki osobiście. 
Budżet Międzynarodówki komuni- 
stycznej w r. 1931 był „czynny“. Nad- 
wyżkę 95.000 dolarów przen'es'ono na 


przedmiotu wygłosił zast, starosty w 
Rawie Ruskiej p. Bałusz, który mówił 
o współdziałaniu z ludnością w spra- 
wach  administracyjnych. Wreszcie 
ostatni referat wygłosił poseł Woito- 
wicz, dając dokładne wskazówki dla 
pracy społecznej w najniższych ko- 
mórkach organizacyj oświatowych i 
gospodarczych. 


Po wszystkich reteratach wywiąza- 
ła się dyskusja nad poruszonemi zaga- 
dnieniami, w. której przemawiali: pp. 
TIwanusów, sekr, Szwed, Bugno, Ra- 
dom, Słomiany, Mazur, Krasnojid, Ko- 
chanowski, Sędor, Frankiewicz, Kać- 
ma i referenci. O godz. 2 popołudniu 
Prezydjum Rady Powiat. BBWR, i 
Zw. Pracy Obywat. Kobiet przyjmo- 
wały gości w Kasynie oficerskiem, 
gdzie wśród przemówień, pieśni i we- 
sołej pogawędki miło spędzono czas 
obiadowy. Konferencia działaczy spo- 
łecznych wymienionych wyżei powia- 
tów udała się w zupełności i powiąza- 
ła tych działaczy wsi jeszcze mocniej 
z idea państwową. y 


=[]= 


rok 1932. Budżet na rok 1932, jak 
zapewniają organy sowieckie jest ró- 
wnież zabezpieczony, głównem bo- 
wiem źródłem dochodów pozostaje 
komunistyczna partja w Z. S. S. R. 
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nader skromnie. ; 
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nosząc obecnie 10.7% wszystkich 
kont, rzemieślników i robotników do 
123.193 t.j. o 714.8%, stanowiąc 17.1% 
kont, ilość kont handlowców wzrosła 
o 627.0%, służby domowej o 613.5%. 
urzędników państw. i wojskowych o 
537.7% itd. 

Przytoczone cyfry dowodzą, że 
zmysł oszczędności rozwija się w co- 
raz szerszych kołach, z wyjątkiem 
woinych zawodów i zwłaszcza rolni- 
ków, którzy najoczywiściej nie są w 
stanie nic ze swych skromnych docho- 
dów oszczędzać, a ilość kont rolni- 
czych jest nader wymowną  iiustracią 
zubożenia wsi. 

Dodać należy, Że ogólna suma wkła- 
dów oszczędnościowych z 23.937 tys. 
W r. 1926 wzrosła do 332.235 tys, zł. 
t.j. o 870.2% przyczem przeciętna su- 
ma jednego wkładu z 2115 zł. w r. 
1926 podniosła się do 460.3 zł, w r 
1931, t. i. o 1178%, a więc przeszło 
dwukrotnie. Pochodzi to stąd, że wies 
le osób nietylko lokuje obecnie wię- 
ksze niż dawniej sumy, ale stopniowo 
z biegiem lat do poprzednich wkładów 
dodaje nowe, stając się właścicielami 
coraz większych oszczędności. 

Znacznie mmiejszy wzrost wykazu- 
ją konta czekowe, pomimo dużej wy» 
gody tego rodzaju operacyj, gdyż z 
48.011 w r. 1926 zwiększyła się ich 
ilość do 64.753 t.j. o 348% w r. 1931. 
Rolnictwo cofnęło się tutaj zarówno 
w iiczbach bezwzględnych (z 1.183 do 
1.142, t.j. o 3.5%), jak stosunkowych 
(z 2.4% do 18%), najwiekszy wzrost 
wykazują instytucje państwowe (z 
1.237 do 2.842, t. j. o 129.7%), urzęd 
nicy i wojskowi (z 3.231 do 7.346, sto- 
sunkowo z 6.7% do 11.3%), stowarzy- 
szenia i związki (z 2.296 do 4.828 t.1. 
o 110.3%, stosunkowo z 48% do 7.5%) 
It a. 

Jak słabo jeszcze obrót czekowy 
jest u nas rozpowszechniony, dowodzi 
fakt, że ilość związków  samorządo- 
wych, posiadających własne konto. w 
ciągu powyższych pięciu lat zmniej- 
Szyła się o 9.3% (z 2.142 do 1.942), że 
na 17.594 spółdzielnie wszelkiego ro- 
8.0% korzysta z tego udogodnienia i 
że nawet nie wszystkie czasopisma 
posiadają własne konto czekowe, cza- 
sorisn: bowiem w r. 1931 liczono przes- 
szło 2.350, a własiie konta posiadało 
tylko 1.607, t.j. 68.4%. 

Z. K. 


Dla oczyszczenia krwi pijcie rano przez 
kilka dni z rzędu szklankę naturalnej wody 
gorzkiej Franciszka-Józefa, Żadać w apte- 
kach i drogeriach. 2214 


Karol Szymanowski. 


przededniu wykonania IV. symfonii. 


się w mękach niejeden twórca współ- 
czesny. Bo życie dzisiejsze żąda wiel- 
kim głosem stworzenia sztuki dostęp- 
nej dla wszystkich, zaś współczesne 
mu pokolenie artystów wyrosło na po- 
graniczu dwóch epok, epoki dzisiejszej 
i wczorajszej, jednej z najbardziej 
skrajnie indywidualistycznych. Dlate- 
go to pokolenie szuka dopiero wyrazu 
dla światopoglądu nowego człowieka, 
ale go jeszcze nie zialazło bez reszty. 
Zależnie od swych możliwości arty- 
stycznych, swych własnych ideałów, 
a przedewszystkiem zależnie od swe- 
znajduje 
ten wyraz na różnych płaszczyznach 
twórczości: w dążeniu do nowych, 
uproszczonych form i środków wyra- 
zu, lub — co częściej niestety — w dą- 


żeniu do uproszczonej samej treści ar- 


tystycznej, szukającej nie tnaximum 
swych możliwości twórczych. ale dro- 
zi po limi najmniejszego oporu, 

Taką krwawą drogą od własnezn 
„la“ artystycznego do społeczeństwa 
jest cała twórczość Karola Szyma- 
nowskiego. Rozpoczął ja jako skrajny 


indywidualista, iako typowy przedsta- | 


wiciel przedwojennego Pokolenia, dla 
którego izolacja od tłumu i zamknięcie 
się w twierdzy swej artystycznej 
wyłższości było jedyną racją jego 
istnienia. Było to dla Karola Szyma- 
nowskiego gestem tak naturalnym, jak 
jakaś cecha niemal fizjologiczna: czuł 
bowiem, myślał, tworzył i przyjmował 
wszelkie zjawiska życia jedynie tylko 
od ich strony  najwewnętrzniejszej, 
niedostrzegalnej i niezrozumiałej dla 
tłumu — nie umiał i nie mógł inaczej. 
Wyrazem tego są kompozycie pierw- 
szego okresu jego twórczości, Nawią- 
zawszy jednym jedynym chwytem 
twórczego niepospolitiego swego ta- 
ientu przerwany od czasów Chopina 
nasz kontakt z Europą stał się Szyma- 
nowski odrazu jednym z czołowych 
przedstawicieli owego przedwojenne- 
go pokolenia z całym jego wybujałym 
indywidualizmem. Było to coś jakgdy- 
by krzyk rozpaczy całej rasy, czy 
epoki, która wydawszy się już do re- 
szty, raz jeszcze zamaniiestować 
chciała przed Światem rację swego 
istnienia w wyrafinowanych subtelno- 
ściach języka harmonicznego  neoro- 
imantyków i impresjonistów. Szyma- 
nowski był właśnie jedyny z najbar- 
dziej rafinowanych pośród nich. bo 
rafiiłowana forma była u niego naj- 
szczerszym wyrazem subtelności u- 


czucia i treści. Dość przypomnieć je- i nowski wyszedł ze swej dawnej, 


go III. symfonię, która mimo całego, 
tak charakterystycznego dla Szyma» 
nowskiego aparatu dźwiękowego o 
bezprzykładnem wprost  skombpliko- 
waniu, dziś jeszcze wzrusza i zawsze 
wzruszać będzie do głębi pomimo nie- 
współczesnej już formy, właśnie dzię- 
ki owym głębokim podkładom emocio- 
naltym. 

Aie tego rodzaju napięcie wszys.- 
kich moż! wości dźwiękowych i forma. 
nych, które wyczuwamy w dziełaci: 
Szymanowskiego z tego okresu, ni: 
mogło trwać w nieskończoność, Do- 
szedłszy do swego punktu ku'minacyi- 
nego w III. symfonii musiało załamać 
się samo w sobie, To załamarie nic 
oznacza bynajmniej jakiegoś  %<roku 
wstecz. dokonałe się bowiem. nietylicy 
od zewnątrz, ale równocześnie mi 
wszystkich płaszczyznach twórczości 
Szymanowskiego. Od zewnatrz przy- 
niosło ze sobą potrzebę uproszczenia 
języka i środków; od wewnążrz zač 
głosiło imperatyw zmienionych iden- 
łów artystycznych epoki: imperatyw 
wyjścia naprzeciwko nowego człowie- 
ka, zbliżenia się doń choćby za cenę 
pogwałcenia swego wlasnego ja” 
artystycznego. 

I dokonała się wówczas naipiękniei- 
Sza, bo najbardziej szczera metamor- 
foza tei osobowości twórczej. Szyma- 
nie 


kiacomości BieżĄC? 


(zwartek 


Huberta 
lutro: Karola B. 
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listopada 
1932 


TEATR WIELKI. 
XI godz. 7.30 „Otello“ (o. 


(Za. 


Czwartek 3 
pera). 

Piątek 4 XI godz, 7'30 „Mariusz“. 
kupione.) 

Sobota 3 XI 
niczny. 

Niedziela 6 XI godz. 3 pop. „Faust“ (o- 
pera). — Godz. 7.30 „lak było i będzie“ 
(Jubileusz Wandy Siemaszkowej), 

Poniedziałek 7 XI godz. 7.30 „Marjusz“ 
(Abonament 2). 

Wt rek 8 XI godz. 7.30 „Tosca“ (opera), 

Środa 9 XI godz. 7.30 „Mariusz. 

Czwartek 10 XI godz. 7.30 „Rigoletto“ 
topera). 


TEATR ROZMAITOŚCI. 


Czwartek 3 XI godz. 7/30 „Lekarz bez. 
domay*. (Abonament 1.) 

Piątek 4 XI godz. 730 „Olimpia*. (Abo- 
nament 2.) 

Sobota 5 XI godz. 3.30 „Pimokio”, — 
Godz. 7.30 „Olimpia* (Abonameit 2). 

Niedziela 6 XI godz. 12 „Pinokio“, 


zodz. 7.30 Koncert symfo- 


— 


Godz. 3.30 „Lekarz bezdomny (Abon. 1). 
Godz. 7.30 „Dziwni kochankowie" Misti- 
TI). 
5 RT 7 XI godz. 7.30 „Tak było 
i będzie* (Abon. 3). 

Wtorek 8 XI godz. 7.30 „Olimpia* (Abo. 
raiment 2). 


Środa 9 XI godz. 7,30 „Tak było i bę- 
dzie'* (sprzedane). 

Czwartck 10 XI godz. 
domny'*, 


7.30 „Lekarz beZa 


Sala Colosseum: Film: „Mądra żo- 
ħa“, Rewia: „Humor krzepi'*, 


KINOTEATRY. 

APOLLO: „Maleńka z Montparnas- 
se", 

ATLANTIC: „Błękitna Rapsodia“, 


CASINO: „Głos Pustyni“, Ossen- 
dowskiego. 
CHIMERA: „Podniebny romans'. 


GRAŻYNA: „Król, to ja“, Vlasta Bu- 
tiun. 
KOPERNIK: 
na Dietrich, 
MARYSIEŃKA: „Blond Venus“, Mar 
lcna Dietrich. 
OAZA: „Wesoły porucznik". 
PALACE: „C. k. Komenda serc". 
PAN; „Puszcza“, Józefa Weyssen- 
_ hoffa. 
PASAŻ: „W krzyżowym ogniu“. 


„Blond Venus“, Marle- 


PROMIEŃ: „Legion icv“ oraz 
rewia. 
RAJ: „Bitwa nad Somma“. 


dostępnej twierdzy naprzeciw nowego 
czicwieka, ale nie zatracił przytem 
samego siebie, Przykład w dziejach 
sztuki współczesnej niezmiernie rzad- 
ki. Walczył ze sobą tak długo i tak 
bołe$cie, aż znalazł drogę do swego 
społeczeństwa, aż znalazł formę i śro- 
dki, któremi mógł swe własne ideały 
artystyczne i czysto ludzkie wyrazić 
w sposób zrozumiały dia ogółu. On ie- 
den wie tylko zapewne, jak wiele ci- 
chego bohaterstwa kosztowała go ta 
walka. My zaś uświadamiamy sobie, 
że dzięki niej dokonało się uspołecz- 
nienie całej polskiej twórczości muzy- 
cznej, i to nie ma drodze schlebiania 
tumom w ich bardzie; prymityw- 
nych instynktach artystycznych, ale 
przeciwnie na drodze mpodciągnięcia 
ich do własnego poziomu twórcy. 

Dlatego opinia o niepopularności Ka- 
rola Szymanowskiego jest już dawno 
nieaktualną, trwa ona chyba jeszcze 
pośród jego wrogów, którzy nie mogą 
się pogodzić z faktami narzuconemi 
przez życie saimo, Jest chyba raczej 
twórca „Harnasiów* i  Mazurków 
jedna z majbardziej popularnych vso- 
bistości naszego dzisiejszego Świata 
artystycznego w najwyższem znacze- 
wu tego wyrazu jakoten, który jeden z 
pierwszych w Polsce stwonzył sztukę 
naprawdę współczesną, i to współcze- 
sna nietylko.w swej formie, ale j w 
swej majistotniejszej treści. 

Stefania Łobaczewska, 
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OSZCZĘDZASZ 50% 
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WŁADYSŁAW BUSZEK 
LWÓW, UL. AKADEMICKA 6. — Tel. Hr. 18-48. 
WYROBY ZŁOTE, SREBRNE, ZEGARKI IT. D, 


Specialny dział dla wyrobu wszelkiego 
rodzaju odznak, żetonów, nagród I t., d. 


Elektryczna złocenie i srebrzenie. 


LUDWIK HOSZOWSKI 
LWÓW, AKADEMICKA 3. 
SZCZOTECZKI I PASTY DO ZĘBÓW. 


ALOJZY HUBNER 


LWÓW, RYNEK 38. 


FARBY, — KOSMETYKĘ, — ARTYKUŁY 
GOSPODARCZO - DOMOWE. 


WŁADYSŁAW CIECHULSKI I SYN 


LWÓW, ŁEGJONÓW 5. 
SPECJAŁNĄ GALANTERJĘ MODNĄ. 


HURTOWNIA TEKSTYLNA 
LWÓW, RYNEK 30. 


SUKNA — JEDWABE — PŁÓTNA 
SDLIONE A TANIE 


pks. 


STYLOWY: „Faworyta Mabaradży* 


ŚWIT: „On i jego siostra“ Vlasta 
Burian. 
UCIECHA: „Maradu*, 
=(= 
= Z Towarzystwa Przyjaciół Sztuk 
Pięknych we Lwowie (gmach Muzeum 
Przemysłowego, wejście od ul. Dziedu- 


szyckich 1). W niedziclę 30 października 
b. r. nastąpi o godz. 11 przedpoł. w salach 
T-wa uroczyste otwarcie VI. Międzynaro- 
dowego Salonu  Fotograiicznego. salon 
chesłała zagranica bardzo obficie pracami 
o poziomie, który usprawiedliwia w zupeł- 
ności stanowisko. jakie fotografika zdobyła 
sobie wśród sztuk plastycznych. Repre- 
zentowunych jest 14 państw, a to: Amery- 
ka, Anglia, Austria, Kanada, Czechosłowa- 
cja, Francja, Hiszpanja, Holandia, ludje 
angielskie, Jugosławia. Niemcy, Portugalja, 
Szwaijcarja 1 Polska, Cały szereg dzieł nie- 
zwykle ciekawych tematem czy ujęcietn, 
jużto odbijających się wirtuozowską tech- 
niką, zdaczy wymownie drogi, jakiemi no- 
woczesna fotografika kroczy. Całość stoi 
na bardzo wysokim poziomie artystycze 
nym i niewątpliwie wzbudzi wielkie zaine 
tercsowanie w szerokich kołach naszej pu- 
bliczności. Wystawa otwartą jest codziene 
nie od godz. 10—15 popol. 
== 

BIURO KONCERTOWE M. TUERKA. 

Piątek 4 listopada: IV. mistrzowski kon- 
cert: Vittorio Weinberg, Śpiewak. 

Wtorek 8 listopada: V. mistrzowski kon. 
cert; Drezdeński kwartet smyczkowy. 2959 
=[j]= 

— Teatr Rozmaitości. „Lekarz bczdo- 
mny“ A, Słonimskiego, cieszący się rekor- 
dowem powodzeniem na naszej scenie, gra 
my będzie dziś wc czwartek o godz. 7.30 
w Teatrze Rozmaitości. W sztuce tej pod- 
daje autor ostrej krytyce stosunki panują- 
ce w dzisiejszej Europie, Cięty satyryk u- 
kazuie dowcipnie słabe strony wispółcze. 
snych prądów społeczno-politycznych. Kon 
certawą grę rozwijają pp.: Z. Wierzejska, 
E. Bonacka. J. Strachocki. |. Berski, L. 
Krzemieński, Wł. Krasnowiecki, Kordowski 
i Michułowicz. Reżyseria R. Wasilewskie- 
go. Jutro w Teatrze Rozmaitości „Olim- 
pia“ zmakomita sztuka Fr. Molnara z hL 
Eichlerówną i Wł. Krasiowieckim w ro- 
lach czołowych. Bilety do nabycia w ka- 
sach Teatrów Miejshich oraz w kasie bi- 
letowej w biurze ABO, Rutowskiego 2 
(firma Anoda), które na zamówienie tele- 
tomiczne dostarcza bilety do domu. Biuro 
ABỌ, Rutowskiego 2 sprzedaje abonainen. 
ty do Teatrów Miejskich na wszystkie 
przedstawienia. 

— „Pinokio czyli przygody drewnianej 
kukiełki“ bajka muzyczna dla dzieci Collo- 
diego w opracowaniu scenicznem E. Bona- 
ckiej z muzyka R. Palcstra powtórzona 
będzie w sobotę. dnia 5 bim. o godz. 3-ej 
po poł. w Teatrze Rozmaitości. 


— Z opery. Niezwykle przychylnie zo- 
stało przyjęte postanowienie Dyrekcji Ope- 
ry, umożłiwiające, dzięki niskim cenom, 
uirzenie opery Verdiego „Otello“, uświet- 
nionej znakomitemi kreacjami Stanisława 
Gruszczyńskiego (Otello), Sokół (Desde- 
mona), Płońskiego (Jago) i Wrońskiego 
(Cassio). Czwartkowy spektakl na któ- 
rym grana będzie opera „Otello“ w pre- 
mierowej obsadzie pod batutą dyr. Adama 
Dołżyckiego, ściągnie olbrzymie tłumy pu. 
bliczmości, czego najlepszym dowodem 
iest fakt, że mała tylko ilość biletów jest 


HAIM I SYN 


LWÓW, KOPERNIKA 11. TEL. 20-45, 
SUEZCZCJ HERE FORTEPIANY, PIANINA, 
GRAMOFONY, PŁYTY. ENE 


KSIEGARNIA TOWARL. SZKOŁY LUDOWEJ 


Lwów, ul. Batorego 32 2957 
Tel. 51-30. PKO 153222 
Książki po cenach zniżonych. 


| EDMUND RIEDL 


LWOW, RUTOWSKIEGO 3. GRODECKA 74. 
HERBATĘ KAWE 


JAKÓB ROSENMAN 
AKADEMICKA 26. 


ARTYKUŁY DO SPORTÓW ZIMOWYCH 
CENN!KI WYSYŁAMY. — Telefon 19-61. 


„STADJON*, suw u. 


GRAMOFONY - PŁYTY - NARTY - ŁYŻWY. 
ASIA AA NĄ NN A ad 
WŁASNY WARSTAT REPERAC. — Tel. 27-81 


|= EE 0 r 
do nabycia jeszcze w Małop. Ajencji Re- 
klanowej, ul. Chorążczyzny m. 


— li. koncert symioniczny z współudzia- 
łem świetnego dyrygenta (irzegorza Fitel- 
berga i jednego z najwybitnieiszych konm- 
pozytorów polskich doby obecnej Karola 
Szymanowskiego, którego utwory zyskały 
ostatnio wielkie powodzenie zagranicą od. 
będzie się w sobotę. dnia 5 bm. o godz. 8 
wiecz, w Teatrze Wielkim. Biicty od 45 
ar. do 5.20 zł 

=g0g= 


— Czytelnia Katolicka, Piekarska 28 u- 
rządza dla swych członków i wprowadzo- 
nych gości we czwartek o godz. 7-ej wie- 
czorem odczyt na temat: „Stary Lwow 
z przeźroczumi, który wygłosi dr. Breit 
Henryk. 

-— Kolo Lwowskie Zwiazku Obrony Kre 
sów Zachoćnich zawiadamia, że zbiórka u- 
liczna urządzona w dniu 16 października 
br. na szkolnictwo polskie w Niemczech 
przysiosła zł. 674,58, która to kwota w 
całości zostanic 1a powyższe cele zużyta. 

— Z Pol. Tow, ekonomicznego, Odczyt 
pt. „Bieżące zagadnienia polityki polskiej 
wygłosi dr. Adam Rose dyw. dep. ekon, 
Miu. rol. Po odczycie odbędzie się dysku- 
sja, w której udział brać mogą wszyscy 
członkowie Towarzystwa. Odozyt odbę- 
dzie się dnia 5 listopada br. o godz, l8-ej 
w sali Izby przem. handl. 

— W Katolickim Zwiazku Polek, Rutow- 
skiego 13 wygłosi w dniu 4 bm, O. Wa- 
lenty Majcher TJ. odczyt pt. „O poz aniu 
Chrystusa Króla“ o godz. 5 pop. Goście 
mile widziani. 

—- Posiedzenie Rady miejskiej odbędzie 
się dziś we czwartek o godz. 19-ei. Na po- 
rządku dziennym między innemi sprawa 
zniesienia posterunku straży pożarnej na 
wieży ratuszowej, przedłużenie poboru o- 
płat tra bezrobotnych i in. 

— Tydzień Polskiego Białego Krzyża we 
Lwowie. Onegdaj odbyło się zebranie oby- 
watelskie dla zorganizowania Komitetu 
„Tygodnia Polskiego Białego Krzyża we 
Lwowie”, który odbywać sie będzie w ca- 
łej Polsce w czasie od 5—12 listopada br. 
W czasie zebrania, któremu przewodni- 
czył p. Kanarłowski Kazimierz, wiceprezes 
Zarz. Okr. P. B. K, ustalono, że dla ze- 
brania funduszów na akcję walki z anal- 
iabetyzmem w wojsku, Oraz ma pracę oO- 
Śświatowo-kulturałną, która Polski Biały 
Krzyż prowadzi w świetlicach  woisko- 
wych, odbędzie się we Lwowie, w niedzie- 
lę, dnia 6 listopada br. od godz. 9—14 zbiór 
ka uliczna. W ciągu całego „Tygodnia P. 
B. K.* apelować będą uproszone panie i 
panowie do ogółu społeczeństwa naszego 
miasta o ofiary groszowe na tę tak nie- 
zmiernie dla naszego państwa doniosłą 
akcję. która prowadzi Polski Biały Krzyż. 
Komitet „Tygodnia PBK.“ przewiduje też 
m.in. zbiórkę w teatrze, w cukierniach, 
kawiarniach. resteuracjach oraz wiele im- 
prez dochod wyci. W zbiórce przyrzekły 
wziąć czynny udział liczne organizacje 0- 
światowe i społeczne naszego miasta. Biu- 
ro Komitetu mieści się w lokalu Polskiego 
Białego Krzyża przy ul. Wałowej 16, w 
parterze, drzwi nr. 3 i jest czymne w dni 
powszednie od godz. 4-tej do 8-mei wic- 
czorem, w niedzielę, dnia 6 bm. bedzie 
biuro czynne od godz. 8-ej rano do godz. 
2-ej po południu. „Polski Biały Krzyż”, sta 
lac do pomocy władzom wojskowym, or- 
ganizując nauczanie, krzewiąc kulturę du- 
cha, dając opiekę s pokarm umysłowy, 
stwarzając warunki dla rozwoju życia oso- 
bistego żołnierza, ufa. że akcja Komitetu 
Tygodnia Polskiego Białego Krzyża znai- 
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W zwiazku z otw aciem W ę80 wie 
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społeczeństwie Lwowa. 4 É się 
skiego Białego Krzyża Stam ; na wielk! 
dniem dobrowoliiego podatk igo” 
dzieło oświaty Żołnierza POR OPP. py 

— Ogólne zgromadzenie ~ gra 
czajne ogólne zgromadzenie zło y 
budżetowe Komitetu W ojewódz a 
P. P. we Lwowie odbędzie S 
o godz. 11 w sali sesyine! “a cy 
rzędu Woiewódzkiego Z naste epuit pret” 
rządkiem obrad: zaągaĵenie. vý’ ; 
djun ogólnego zgromadzenia 
prac i budżet na rok 1933 I 

— W naszei Administracii 
Braci Albertynów zamiast 
grób śp. dr. Petera sk 


Zw. Piłki Nożnej zł. 
— Na Tow. w. Wincentego 


(Panów) zamiast kwiatów na z Ho 
dra Petera złożyli: Bialikiewicz zl 

szowski zł. 5; Pakosz zł. % 2007 
Razem zł. 18. 


— 


pali 
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— Że spraw miejskich. Dnia 
dziernika odbyło się posied 
gistraiu pod przewodnictwem i; 
zydenta Irzyka w obecności 
zydentów dr. Kubali i Chajes®. 
dłożenia Wydziału Il. załat yo sek 
spraw opłat cmentarnych. N stu KO 
Wydziału HI. udzielono kilkuna” /. go 
sensów budowlanych oraz £ aj 
przedstawienia Radzie miej ji ięjskie4? 

sprawę dzierżawy gruntu a 
dla celów handlowych. Z prze 
Wydz, VI przyznawo jedno ws? v 

— Dziennik rozporządzeń GM grad 
Lwowa, Prezydium miasta posta wmi 
ło wznowić z dniem 15 bm. WYG gy 
ctwo „Dziennika Rozporządzeń je 
król, sto, m. Lwowa”, który 1-40 
wychodził dwa razy W miesiac, jmi? 
i 15-tegọ każdego miesiąca. 


kie urzędowe ogłoszenia, 9DW KE" 
nia i zarządzenia, dotyczące miej 
kich działów administracii | 
oraz część nieurzędową, w K 
dą zamieszczane protokoły 
dy miejskiej, sprawozdania Z oa So 
cyj i Komisyi stałych i speci® ząłal 
wołanych. sprawozdania z 42% 

ści zakładów i przedsiębiorstw 


ws 
on część urzędową. zawierająca cze" 
drei 2, 


gra RE 


j 
go” 
jej 
vej 


i Ma AE do“ 
skick. Ponadto w części nieufz®i „za 
znajdą się artykuły treści 08% rza? 
kresu aktualnych zagadnień 5 istra” 


du miejskiego. Redakcja i admi 
cia „Dziennika“ mieści się W 
I. p. drzwi Nr, 47. dd 

— Nalepki na dzień 11 "oen 
nożna nabywać w większych j P = 
przy ul. Czarnieckiego 1, Il. 


W sprzedaży detalicznej pojaW „g. 
one już w piątek 4 bm. i będa ty cz 


dawane po 10 gr. za sztukę. CA r 
sty dochód jest przeznaczony 13 
funduszu dła bezrobotnych. 

— Odznaczenie rzemieślnika iwo 
skiego. Znany introligator ka i 
Aleksander Semkowicz został 
wany współpracownikiem Komisii 
Storji literatury polskiej, Polskiej d 
demji Umiejętności. Zaszczytne W 
znaczenie otrzymał p. SemkoW!; 
Pracę z dziedziny bibliografii ™ 
wiczowskiej, której — poza swoi 
wodem poświęca się ze znawstw* 
zatniłowaniem. e 

— Odczyt o polityce rolnej. 
Towarzystwo Ekonomiczne W€ 
wie urządza w sobotę dnia 5 gm. 
wielkiej sali Izby handlowo-prZe 
godz. 18-tej odczyt dr. Adama ROS 
dyrektora depart. ekon. Min. Rol 
twa ma temat „Bieżące zagadnić Gg: 
lityki rolnej“. Wstęp wolny dla ca 
ków i zaproszonych gości. | Ska” 

— W sprawie posad w Izbie wit 
bowej. Izba Skarbowa I. we LW 


Sunker 


| A Nr. z dnia 4 listopada 1932, 


Dalsze przeniesienia i nominacje t Or. Bronisław 


Zwiadomił 


Pośredi p Drzed kilku tygodniami za 
TaSy, Że zapotrzebo- 


em 
Wanie 5 
s rapid do służby w dzia- 
n Urzędów  Skarbo- 
2 JUŻ w zupełności pokry- 
ie wolne posady w tym 
p ns, sadzone, Pomimo tego 
Maie do Izby Skarbo 
przyjęcie do służby 
o i sie z całym 
„wnoszenie takich podań 
w Urzędach Ska:bowych. po 
Skarbowej I. jest zupeł 
dania gdyż wszystkie tego ro 
4 zostaną bezwzględnie 
atwione. 
Zyste otwarcie zbiorowej wy 
Mii Stryjeńskiej ściągnę- 
Mysty ła arty H do sal m, Muzeum prze 
Zycili sw, stycznego, Wystawę za- 
A obecnością: pp. woje- 
; - Brotektor ~ prez. m. Drołanow= 
MZR rz zj wystawy, _wiceprez. 
tang; konsulowie, reprezen- 
Światą » instytucyj naukowych i 
gł u uroczy Ystycznego, Wystawę otwo 
rtleb, Ystem przemówieniem prof. 
zet dyrektor wspomnianego 
Zdobiace > b aace dekoracyjne, 
we Sztuk 1925 Międzynar. Wysta 
ecni L en w Paryżu, 
A Hias Rządu oraz prze- 
4 órczości 2, z ostatnich sześciu 
I Zofii Strvieńskiei skła- 
Heda wo interesujący a 
enia pokaz. Wystawa o- 
ziennie od godz. 9 do 18: 
Sr.. dla wycieczek 25 gr. 
—D T 
s zmarło u wrót szpitala. 
s Z Forst z Hołoska nio- 
E €CKO do szpitala żydowskie 
‘angla u wrót szpiiaia. Spo- 
dziecko jest już martwe. 
Gy Spadek auta policyjnego, Wczo 
s mieściu jechało auto szkoły 
AK ostów Wielkich. prowa- 
3 podinsp. Gałosa i zderzy- 
ozem tramwajowym. Samo- 


la rosta uszkodzony. 
= Md e sik d 


Tajemnica 1000-ztotówki 
ża terzce ee 


wpływają 


zelowe 


ią nieszczęście za- 
le k w tec zce skórzanej na la- 

Powej. Wczoraj, gdy przy- 
pieniędzy ani teczki 
. Sprawą tą zajęła się po- 


w sądownictwie. 


Przeniesieni zostali: pp. sędzia 
grodzki Wielgus z Wodzisławia do 
Sądu grodz. w Radymnie, Mieczy- 
sław Otto z Chodorowa do Sądu 
grodz. w Żabiem, Domeredzki z Kut 
do Sądu grodz. w Zabłotowie, Marcin 
Rzeszutko z Glinian do Sądu grodz. 
w Łopatynie, Piotr Kopyta z Trem- 
bowli do Sądu grodz. w Skałacie, 
Juljan Cionka z Horodenki do Sądu 
grodz, w Lubaczowie, Marian Barth 
z Brzeżan na kierownika do S. grodz. 
w Bołszowcach, Stanisław Kohman 
z Podwołoczysk na kierownika do S. 
grodz. w Podhajcach, Michał Kranz 
z Bołszowiec na kierownika S. grodz. 
w Radziechowie, Edward Śnieżek z 
Czortkowa do S. grodz. w Borszczo- 
wie, Tadeusz Słocki z Kopyczyniec 
do S. grodz, w Borszczowie, Franci- 
szek Błahuta z Borszczowa do Sądu 
grodz. w Budzanowie, Roman Trusz 
z Oleska do S. grodz. w Brodach, 
Stanisław Warywoda z Bohorodczan 
na kierownika S. grodz. w Radym- 
nie, Alfons Tuszkiewicz z Przemyśla 
na kierownika S. grodz, w Dobromi- 
iu, Leopoid Kucharski z Boryni na 
kierownika S. grodz. w Podbużu, Te- 
ofil Dmochowski z Mościsk do S. gr. 
w Jarosławiu, Jan Zieliński z Pod- 
hajec na kierownika S. grodz, w Ja- 
worowie, Juljan Haszczyc z Mostów 
Wielkich do S. grodz. w Mościskach, 
dr. Stanisław Adamiak z Mościsk na 
kierownika S. grodz. w Niżankowi- 
cach, Antoni Więckowski z Turki na 
kierownika S. grodz. w Podwołoczy- 
skach, Kazimierz Salewicz z Kołomy- 
ji na kierownika S. grodz. w Zabło- 
towie, Andrzej Michutka z Leska do 
S. grodz. miejsk. Lwów, Wincenty 
Zaremba z Bursztyna na kierownika 
S. grodz. w Bełze, Antoni Kocyiow- 
ski z Janowa do S. grodz. w Bóbrce, 
Zygmunt Bittner z Bóbrki do S. gr. 
w Gródku Jagiellońskim, Marjan Szan 
kowski z Lubaczowa na kierownika 
S. grodz. w Janowie, dr, Tadeusz 
Mal szewski z Bełza na kierownika 
S. grodz. w Mostach Wielkich. Alek- 
sarder Szypajło z Sokala do S. gr. 
w Mostach Wielkich, Teofil Ryba- 
czewski z Mostów Wielkich do S. gr. 
w Uhnowie, Aleksander Rudncki z 
Podhajec na kierownika S. grodz. w 
Zborowie, Stefan Szałyński z Luba» 
czowa do S. grodz. w Chodorowie, 
= Hasman z Bóbrki na kierownika 

grodz. w Kopyczyńcach, Marjan 
kd ński z Sołotwiny na kierownika 
S. grodz. w En a M) Ś„PPOdZ. W Nadwórnej, Stefan Croit Stefan Groh- ` 


Asnern, Lipsk, Waterloo i... Emma, 
Czyli cztery porażki wielkiego cesarza. 


i B 

ia się 

Zdąwy, 

hiazgon, 5 Się, że po gruntowych, dro- 
czamy YCH Studiach, które zawdzię- 
thuroy; Yderskowi Massonowi i Ar- 
Vięcej p; wy'elnu, niczego się iuñ 
Wojny“ ie dowieniy o życiu „boga 
dzieje... |, Zwłaszcza o jego latach mło 
skiegą ts Zdy oto na łamach berliń- 
SAF „»*agblattu* ogłosił znany pi- 


łosnyci eh”; R ki Stefan Zwcig kilka mi- 
listów Napoleona, stanowią- 
"ego rodzaju „rewelację". 
Powszechnego mniemania 
wielka miłością Napoleona 
Ń wdowa po zzilotynowa- 
trale Aleksandrze de Beau- 
' Józefina Tascher de la Page- 
a Napoleon ożenił się w r. 
Pr zed sławą swoją wypra- 
7 To powszechne mnie- 
© tyle niesłuszne, że już na 
oku 1795 Napoieon zapałal 
%0 młodziutkiej siostry swej 
panny  Dezyderii-Eugenii 
ora poznat w domu brata 
efa w Marsylii. a jeszcze 
iial rozmaite drobne flirci- 
i E '€ miłostki, skrzętnie spi- 
Przez onologicznie uporządkowa= 
niestrudzonego Fryderyka 
W jego książca „Napoleon et 


Po ost 

Ocząticy i 
ten. 

NER, 


logr 
A sje sa Napoleona l- -go wzbogacie | les femmes“. Okazuje się teraz, że o- 
ało Wym, nieznanym szczegółem. | kres walencki, a więc lata 1785—87, 


gdy Napoleon Buonaparte był uczniem 
akademii wojskowej. są jednak bogat- 
sze w przeżycia erotyczne, niż to się 
śniło Massonowi. 

W jednym z domów walenckich 
młody akademik poznał mianowicie 
czternasto czy piętnastoletnią dziew- 
czynkę, której aa imię było Emma. 
Była to zwykła gąska prowincjonalna, 
niczem nię wyróżniająca się z szarej 
masy swych rówieśniczek. Serce Na- 
poleona zabiło jednak żywicj na wi- 
dok tego dziewczęcia. W kilka dni po 
pozianiu dziewczyny nieśmiały z na- 
tury Napoleou zdobywa się na wielką 
ocćwagę i pisze pierwszy swój list mi- 
łosny: „Mademoiselle. osoba pani po- 
zostawiła we mnie tak urocze wraże- 
nie, że uczuwam potrzebę zobaczenia 
pani na osobności, bez towarzystwa 
iej przyjaciółek“. Napoleon przyrzeka 
Emmie być godnym jej uczuć i zaklina 
ią, by mu nie dała odpowiedzi nié- 
przychyinej, bo ta zabolałaby go i za- 
smuciła niezmiernie, 

Maleńka Emma nie miała żadnego 
przeczucia (Józefina pod tym wzglę- 
dem nie ustępowała jej wcale), że ser- 
ce swe zaofilarował jej przyszły mo- 
carz Świata, Widziała w nim iedynie 


man z Drohobycza do S. okr. w Sam 
borze jako sędzia okr. śledczy, Woj- 
ciech Żywczak z Jasła Ho 5. okr. 
w, Przemyślu. 


Mianowani zostali: pp. Wróbel 
wiceprok. w Tarnopolu sędzią grodz. 
w Sądowej Wiszni, asesor Stojanow= 
ski sędzią grodz, w Podhaicach, apli- 


kant Różycki sędzią grodz. w Gródku ; 


Jagiellońskim, asesor K. W, Dąbrow- 
ski sędzią grodz. w Skolem, asesor 
Stan'ewski sędzią grodz. w Lesku, 
asesor Matwijas sędzią grodz. w Mo- 
ściskach, Mateusz Sorokowski z Doe 
bromiła sędzią okr. w Przemyślu, 
asesor Halura ze Lwowa sędzią gr. 
w Mościskach, as, Styrna ze Lwowa 
sędzią gr. w Uhnowie, as, Łuska sẹ- 
dzią gr. w Borszczowie, sędzią gr. 
Pragłowski z Jarosławia sędzią śŚled. 
w Przemyślu, J. Zakrzewski as. Sądu 
Apel. we Lwowie — sędzią gr. w Bro 
dach, as. Rybicki — sędzią gr. w Bro- 
dach, as. Stanisław Podlewski sędzią 
grodz. w Bursztynie. 


Dalej zostali mianowani na sędziów 
grodzkich asesorowie: pp. Włodzi- 
mierz Wojtowicz, Baligród, Stanisław 
Wróblewski, Bukowsko, Adam Ryma- 
rowicz, Budzanów, Tadeusz Wójcik, 
Dolina, Jan Michałowicz, Dynów, Wil 
helm Baumgarten, Glinany, Kaz mierz 
Wnuk, Grzymałów, Antoni Diduszko, 
Gwoździec, 
Halicz, dr. Fryderyk Eichel, Horoden= 
ka, Marjan Lewczuk, Horodenka, Jan 
Kos'ńiski, Komarno, Włodzimierz Łu- 
cyszyn, Jabłonów. Kazimierz Luba- 
czewski, Kałusz, Michał Gorczakow= 
ski, Kopyczyńce, Jan Wojtasiewicz, 
Kozowa, Micha! Marzec, Komamo, 
dr. Stefan Leszczyszyn, _ Krakowiec, 
Józef Łaszkiew.:cz, Kulików, Jarosław 
Baraniecki, Lutowiska, Józef Lech- 
man, Lubaczów, Juljan  Menciński, 
Medenice, Marian Przybyło, Mikoła= 
jów, Kazimierz Błoński, Nadwórna, 
Benedykt Tracz, Nadwórna,  M'chał 
Martynowicz, Niemirów, Tytus Bor- 
dulak, Ottynia, Franciszek Hnat, Pod- 
hajce, Włodzimierz Marków, Pod- 
hajce, Hugon Walsch, Potok Złoty, 
Jan Graff, Pruchnik, Jerzy Wacyk, 
Różniatów, Jan Chotyn'ecki, Radzie- 
chów, Tadeusz Tunczański, Różnia- 
tów, Antoni Zawistowski, Sądowa 
W:sznia, Witold Lis-Olszewski, Sko- 
le, Włodzimierz Hupało. Stary Sam- 
bor, Stefan Allerhand, Śniatyn, Kazi- 
mierz Bunakowski, Szczerzec, Kazi- 
mierz Zennegg, Tuirka,  Stansław 


Stanisław Lichtenstein, ' 


| A M A a a — 


Ostaszewski. 


Żałobna wieść obiegła onegdaj na-* 
sze miasto. Oto znany w szerokich 
sferach adwokat, zasłużony obywa- 
tel dr. Bronisław Ostaszewski zakoń- 
czył pracowity a zasłużony żywot. 


Urodzony w r. 1867, po ukończeniu 
studjów we Lwowie, tu rozpoczął 
praktykę adwokacką i przez lat 35 
pracował w tym zawodze, clilubą i 
wzorem był palestry lwowskiej, Jako 
długoletni członek Tow. strzeleckiego 
Żywy brał udział w życiu mieszczań- 
skiem, piasiując dwukrotnie godność 
króla kurkowezgo. Major rez, W. P. 
położył wielkie zasługi około organi- 
zującej się w r. 1918 załogi lwow- 
skiej, inicjatorem į twórcą był Zwią- 
zku oficerów rez., który zamianował 
go pierwszym swym prezesem hono- 
rowym, Syndyk M. K. O. od chwili 
powstanią tej instytucji, członek Zwią 
zku adwokatów, i wielu towarzystw 
społecznych — każdą wolną chwilę 
poświęcał pracy obywatelskiej. Czło- 
wiek nieskalanego charakteru, dobry. 
Polak, obywatel w najszlachetniejszej 
formie, nie dbający o stanowiska £ 
zaszczyty — pracował jako karny, 
szeregowiec, a mmo to ze Światłą 
jego radą liczono Się, opinia jego rozm 
strzygała w najzawilszych kwestiach. 


Zmarł obywatel prawy i człowiek 
dobry, pozostawiając po sobie szcze 
ry żal i smutek, Cześć Jego pamięci!, 

e e a 


Ś. p. dr. Bronisław Ostaszewski 
osierocił wdowę Janine z Kunickich, 
syna dr. Bronisława, oraz dwie córki 
Stefanię i Zofię. 

Pogrzeb ś. p. Zmarłego odbędzie 
się w piątek 4 b. m. o godz. 14-tej 
z krypty OO. Bernardynów, ną cmen- 
tarz Łyczakowski. 


ima w E | IEWWWENW. ZW) 
Merck, Turka, Wiktor Maksymowicz, 
Tłusta, Stanisław Pfisterer, Trem- 
bowla, Michał Wachtman, Zborów, 
Oktaw Pietruski, Żydaczów, i Stani- 
sław Raźny, Stary Sambor, as. Sta- 
nisław Pawlik, Różniatów. 


Równeż mianowani zostali egzam 
nowani aplikanci na sędziów grodz- 
kich; pp. Dionizy Nestorowicz, Otty- 
nia, i Konstanty Wiczkowsk, Rudki. 


NNENE wu "— Mia” 78 rzka A 
PAMIĘTAJMY O CELACH I ZADA- 


NIACH TOW. SZKOŁY LUDOWEJ. 
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dość brzydkiego, niezgrabnego, a w 
namiętności swej nieco Śmiesznego 
chłopaka, który trudnem i nieczytel- 
nem pismem zrobił jej „nieobyczalną” 
propozycję miłosnego rendez-vous. To 
też pozostaje obojętna na miłosne wy- 
lewy młodego akademika i nie odno- 


wiadą mu na jego pierwszy list ani je- į 


dnem słowem. 

Drugi iist Napoleona iest już gwal- 
towniciszy: „Proszę mi odpisać, Em- 
mo, czy serce jej bije tym samym ryt- 
mem co moje į czy nie jestem jej obo- 
jętny*. Emma iednak į tym razem mil- 
czy. Nie ma naimniejszego zamiaru 
spełnić pragnienia zakochanego i roz- 
mówić się z nim w cztery oczy. Na- 
poleon pisze trzeci zkolei list, a potem 
czwarty, pełen namiętności, pełen 
próśb o przebaczenie, jeśli czemko:- 
wiek obraził wybraną swego serca. 

Wszystkie błagania i zaklęcia nic 
nie pomogły. Przeciwnie, cierpliwość 
dziewczy_zy wyczerpała się. Poskar- 
Żyła się komuś ze starszych. że na- 
trętne, dokuczliwe listy, któremi ją 
prześladuje młodzieniec, są jei Przy- 
kre i narażają ją na „kompromitację*. 

Nie doczekawszy się odpowiedzi na 
swój czwarty zkolei list, przyszły 
władca świata zaczyna przemyśliwać 
o jedynem w takich wypadkach wyj- 
Ściu: o honorowym odwrocie. Pisze 
więc piąty i ostatni list, w którym pro- 
si o zwrot poprzedn'ch listów į obie- 
cuje uroczyście, że już więcej ubó- 
stwianej dziewczynie dokuczać nie 
bedzie, f 


Lecz Emma. choć nie liczyła wtedy 
więcej niż lat 15, była przecież już 
tyle kobietą, żeby być dumną ze zwie 
rzeń młlosnych meżczyzny, Odpow c- 
dzi nie dala wprawdzie i tym razem. 
ate też... nie zwrówia mu żądanych 
lstów, pozostawia qc 'e sobie .tla na- 


MERG W Waa sat manic) ZAŻU= 
miala meże, kim byi ten Człowiek. 
któreniu w tak bezwzgiędny sm só» 
dufą Ouwkosza, ale już było zap”. 
P:ęeu Fsiów, które jej nuesał 
leon, ne pokazała nikomu aż uw! 
śmierc. 

Leżaty w ukryciu 1 dawsoro w e! 
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lat po śnťerci Nanole 
wien zbieracz nazwiskiun Fm 
który zazdroście srzi Koh 
Światem, dumny z tego, 
jeden posiacł taremi cę 
badai czy nie jedwnei mar: 743 
wieskiczo cesarza. W pikosts 
przez Barbetha ko!ekcii au 
znalazł je Sielan Zweig i onus 
teraz. 

W ten sposób do szeregu kasict 
które tak wielka rolę odegrały w żv- 
ciu Napoleona, do kochliwej i niewier- 
nej Józefiny, czułej Marii Walewskiej 
i nudnej, pozbawionej wdzięku Marii- 
Luizy, przybywa nieco humorystycz- 
na postać mlodziutkiej i <czupurnej 
dziewczyny, co tak bezceremonia'nie 
potraktowałą namiętne wyznania swe 
go niepospolitego wielbciela i do 
słynnych porażek cesarza, mających 
na imię: Aspem, Lipsk i Waterloo, 
dorzuciła swoje skromne imie — 


Emma. — r —) 
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Wstrząsający wypadek - 
automobilowy. 


Wczoraj przed południem koło cmen 
larza Janowskiego samochód będący 
włastością Wład:sława Mrzygłockic= 
go, najechał na 20-lctnią Janinę Wit- 
kowską z Bogcanówki i ditkliwie ją 
pokaleczył. Dopiero później — szofer 
Malluk wstrzymał wóz. Został on 
aresztowany. Witkowską odwieziono 
do szpitala, ' 


Narodziny w bramie 
kamienicy. 


Wczoraj raw po 6 w bramie Kamie- 
nicy przy ul. Blacharskiej 28 znalezio- 
no leżącą kobietę, obok niej zaś nowo- 
narodzone niemowlę. Wezwano na- 
tychmiast Pogolowie, które biedną 
matkę i jej potomka przewiozło do 
sznitala powszechnego Tu okazało 
się, że młoda matka nazvwa się Józe- 
fa Tendyk. służąca, ostatnio bez žad- 
nego zajęcia. Całą noc przed porodem 
błąkała się ro ulicach. Gdy o g. 6-ej 


otwarto bramy, dopadła kamienicy 
przy mi, Blacharskiej 28 i tu powiła 
dziecko. 


Samobójstwo bezrobotnego 
ślusarza. 


Wczoraj rano popełnił samobójstwo 
26-letni Stefan Bojanowski, Był on 
bezrobołmnym  śŚlusarzem i mieszkał 
przy swym ojcu i rodzinie przy ulicy 
Kieparowskiej 17. Wczorai wrócił do 
domu nad ranem i oiciec jego, który 
jest robotnikiem. urządził mu awantu- 
rę. zarzucając mu, że nie zarabia, Zi- 
ryvtowany tem Stefan  Boianowski 
chwycił nóż kuchenny i pchnął się nim 
trzykrotnie w brzuch. Rodzina rzuwiła 
Się mu na ratunek. Wezwano pogoto- 
wie ratunkowe, które opatrzyło go ł 
przewiozło do szpitala, 


Fałszywa oredowniczka 
chorych. 


Przemyśl, 1 itstopada. 

(—) Niektórych lekarzy tutejszych 
odwiedza jakaś średniego wzrostu pa- 
ni, ubrana dość skromnie, która zama- 
wia lekarza do wyjazdu na wieś do 
chorego. Przy tej sposobności zaś pod 
pozorem, że zapomniała torebkę z pie 
wadzmi prosi odośnego lekarza o 
chwilówkę. 


W ten sposób udało się zacnej nie- 
wieście nabrać kilku lekarzy. Nie trze 
ba dodawać, że wyiazdy lekarskie na 
prowincją byłv tylko pretekstem, aby 
wyłudzić trechę gotówki od zamówio 
mego Warza. 


Szadek dochodu 
spoderznego Po.SKI. 


Spadek cen i jednoczesny spadek 
rozmiarów produkci w Polsce odbił 
Się dotkliwie na dochedzie społecznym 
Polski, Dochód ten określany był w r. 
1635 na głowę ludności w wysokośc 
GG) zł. t. i, niesivchanie nisko w po- 
równaniu do dzeladu społecznego w 
iwriyvcji Krajach curopcisk'ch, Spadek 
sźoduwcii przeniysłowej w m b. do 
54 pre. poziomu z r. 1928, a cen hur- 
tewweś do 10 pre. pociagnać musał 
spadek wartości pradukck przemysło= 
wej do niespełna 40 pre. jej wartości 
w r. loss. Przyjmując 1% ceny arty- 
kutów  rolmiczych w roku bieżącym 
Ksziaitunią się na poziome 60 pre. cen 
r. 1928, oraz że iloścowo w produkcji 
relm'czej nie nastąpiły od r. 1928 po- 
wa*yejsze zmiany, | przyjąć należy, E 
awatoa wale wartości obechej całej 
protei polskiej na poziomie 50 pre. 
wattości jej z r. 1928 odpowiada niniej 
wiecej istotnemu stanow: rzeczy, 
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Apala 1932, 


Fiimy Siernberga przed sądem 
publiczności. 


Jutro t. 4 w piatek o g. 20-ei w sali 
Kasyna i Koła Lit.-Art. lwowski Klub 
Filmowy „Awangarda“ urządza publi- 
czną dyskusję na temat: „Czy Marle- 
nę stworzył Sternberg“. Podstawa 
dyskusji będzie ostatni film Sternber- 
ga „Blond Wenus“, jakoteż poprzednie 
„Niebieski anioł“, „Marokko“, „X-27* 
i „Shanhai Express", Zebranie, które- 
mu przewodniczyć będzie prezydjum 
„āwangarády“, zagai krótka prelekcja 


prof. Seweryna Przybylskiego, po- 
czem każdy obecny na sali będzie 
mógł zabrać głos w sprawie wysunię= 
tej przez ręferenta. Praktyka dysku- 
towania filmów bieżących i związa- 
nych z niemi zagadnień jest zagranicą 
powszechnie stosowana. Wieczór piąt- 
kowy wprowadzi ją na grunt lwowski, 
jako próbę świadomego stosunku pu- 


bliczności do sztuki filmowej, 
=0 


Zamach morderczy epilogiem rumacji 


Wczoraj rano kamienica przy nl. Na 
Błonie 52, była widownią burzliwej 
i krwawej awantury. Podłoże jej było 
następujące: W kamienicy tej od wie- 
lu lat pełniła obowiązki dozorczyni 
niejaka Julja Maryiowa. Była tg nie- 
wiasta bardzo kłótliwa i ustawicznemi 
awanturami zatruwała życie lokato- 
rom. Nic więc dziwnego, że właściciel 
kamienicy Abraham Schorr postanowił 
się jej pozbyć. Jeszcze przed kilku mie 
siącami wymówił jej pracę, a gdy nie 
chciała tego uznać, zaskarżył ją do 
sądu, Uzyskał wyrok sądowy, na mo- 
cy którego można Maryjową eksmito- 
wać z mieszkania, 


Wczoraj rano zjawił się więc przy 
ul. Na Błonie 52 wożny sądowy Mar- 
kowski z tragarzami w asystemcji st. 
poster. P. P, Pankiewicza. Zjawił się 
też właściciel kamienicy Schor. Mary- 
jowa wpadła w wściekłość i poczęła 
wygrażać funkcjonarjuszom  rumacji. 
Jej 19-letni syn Kazimierz w pewnym 
momencie chwycił siekierę i dwukro- 
tnie ugodził nią Schora w głowę, Poe 
wstało zamieszanie. Wezwano Pogo- 
iowie ratunkowe, które przewiozło 
zalanego krwią Schora do szpitala. 
Kazimierz Maryj został aresztowany. 
Po tem zajściu przeprowadzono ruma- 
cię Maryjowej do końca. 


Czerwona rewia przed „Warszawską“ 


Wczoraj z okazji rocznicy rewolucji 
rosyjskiej, komuniści lwowscy za- 
krzątali się po mieście i po cmenta- 
rzach z kolportarzem ulotek antypań- 
stwowych. Pod wieczór zaś na ulubio- 
nem miejscu t.j. na pl. Smolki przed 
kawiarnią „Warszawską“ zebrało się 
kilkunastu młodzieńców, którzy poczę= 
li wznosić mieartykułowane okrzyki à 


wybili 2 szyby w kawiarni. Na to za- 
mieszanie nadbiegło kilku posterunko= 
wych, co momentalnie rozprószyło de- 
monstrantów. Przytrzymano jednego, 
tego właśnie, który wybił szyby. Jest 
to niejaki Maurycy Lubelski (Źródlana 
30). Pochodzi on z Budapesztu. Znale- 
ziono przy nim plik ulotek. 


Para zakochanych ostrze.iwana 
przez wartownika. 


Przedwczoraj późnym wieczorem 
wartownik, pełniący służbę w alejach 
Cytadeli, spostrzegł kilka błąkających 
się tędy i owędy postaci, Ponieważ 
chodzenie alejami Cytadeli jest wzbro- 
nione, wartownik oddar strzał ostrze” 
gawczy. Następnie trójką owych © 
sobników zatrzymano. Zawiadomiotta 


o tem policję i Starostwo Grodzkie. 
Tymczasem okazało się, że podejrza- 
nymi osobnikami była para zakocha- 
nych i ich znajomy, któmzy przecha- 
dzali się wieczorem po Cytadeli, nie 
wiedząc, że jest to zabronione. Tróikę 
wystraszonych _sSpacerowiczów pa 
przesłuchaniu uwolniono. 


Złodziej udaje działacza 
komunistycznego. 


Przedwczoraj ujęto na gorącym u- 
czynku włamania do jednego z kios- 
ków przy m. Rappaporta dwóch wła- 
mywaczy. Jeden z nich mazywał się 
Abraham Knopf ze Stanisławowa, dru 
gi za$ Longin Rosicki z Łodzi. Pod- 
czas przesłuchania stwierdzono, że 
ten Rosicki przed kilku dniami został 
aresztowany w Radomsku za kra- 
dzież. Zeznał wtedy na policji, że jest 
działaczem komunistycznym ze Lwo- 
wa i że brał udział w demonstracji w 
dniu 23 października, rozwieszając 
transparenty, Po zbadaniu w Radom- 
sku wypuszczono go na wolność. Ro- 
sicki wczoraj znów zeznał w lIwow- 
skin Wydziale śledczym, że udawał 
tylko konunistę, by się dostać „na 


OMT TYPY RAT aANT 


W kantorze „SŁOWA POLSKIEGO” 


można nabyć codziennie rano już od godz. 7'30 stołeczny dziennik 


„GAZETA POLSHA“ 


przyjmuje się również prenumeratę i ogłoszenia. 
MMA MMC NTT 


koszt Rządu“ de Lwowa. Policja bada 
obecnie prawdziwość jego zeznania. 


Zagadka śmierci 
rewidenta kolejowego. 


Przemyśl, i !istopada. 


(—) Władze sądowe wdrożyły do- 
chodzenia w tym kierunku, czy rewi- 
dent kolej. Andrzej Robaczyńs<i, któ- 
ry onegda» wieczorem w czasie słu- 
żby znalazł śnierć na dach» jednego 
z wagonów pociągu osobowego Lwów 
— Przemyśl, nie zostai zabity przez 
ściyanego pasażera, jadącego na gapę. 
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Lst ze Stanisławowa: 


(Dziesięc'olecie komitetu budo nagos 

ścioła na Górce. me 

giczna „Ogniska“. — 

fów - amatorów, = Uczczaą 

imięci poległych za niepodlegi0 ja 

ski. — Blans dwóch tygodni | 

gandy Ligi Morskiej i Kolom 

(Korespondencja własna zania 

Mija 10 lat od chwili 24W® Sbr- 
się komitetu budowy kaplicy e ka* 
ce. Myśl wystawienia na 
plicy przerodziła się z dMie 
czenia gmin podmieisk ch 
wowa w plan budowy | 
okazji dziesięciolecia kom tetu 
się onegdaj solenne naboże 
kościele na Gorce z udziałem 
Mszę odpraw? ks. infułat dr. 

Nowo _ ukonstytwowany 
„Ogniska”, towarzystwa 1 
szkół powszechnych, organizue wyd, 
reg wykładów z zakresu dY! 
Referaty odbywać się beda pół, 
ty, a celem ich — zapoznanie 
celstwa z najnowszemi zdoby 
pedagogiki, 

Istniejące przy oddziale sta 
skim Pol. Tow. Tatrz. 
grafów" urządza W 
dniach kursy fotograficzne Z 
wiadomości elementarnych, 
powiększeń i bromoleodrukóW: 
opłata za kurs umożiwi WS% 
amatorom skorzystanie z tyc 
cznych kursów. 

Dnia 1 i 2 listopada w dniu 
szek uczciło społeczeństwo Přiość 
zmarłych w walkach o niepodleg i 
Polski. W sklad komitetu osa ai 
cego uroczystości weszło szere% „i, 
warzyszeń polskich pod u TSL. 
ctwem p. Dyndówny z ramiema . 

Oddział Ligi Morskiej i Koloniale! 
zorganizował w ostatnich dwóch zk 
godnach propagandę HER zwa 
z tem odbyły się wykłady 
; zadaniach Ligi Morskiej i Koloni 
oraz Wicczory Ligowe, obfituiace 
szereg atrakcyj, które ścagneły 
imprezy szeregi społeczeństwa. 
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Decydując się na podróż 
rzuć okiem 
na informacje j 
o komuni cacji lotnicze 
Samoloty kursują codzienni€: 


Row 


Największy okręt świata: 


ZE" w w 


W SŁ Nazaire spuszczono na 
wozbudowany olbrzym morski 
die", mający kursować między Le 
a Nowym Jorkiem. Pojemność okret 
nosi 73.000 ton, długość zaś 313 mtr. 
na wieża Eiffel w Paryżu mierzy 3 


man" 
Na vre 
u Wy” 
isiy- 

ji . 
wysokości), szybkość 28 węzłów 4 
dzinę, pomieszczenia obliczone są na yi 
pasażerów. Jak wynika z podanych © yb 
nowy okręt pod względem wielkości i 52 
kości niema sobie równego 1a świecie. ib 
stracja nasza przedstawia potężny %7 
„Normandji', spoczywający jeszcze BA 


go- 
3170 


„jad 


J 


il] listopą 
bebe rocznica wiel- 

W tes momentu dziejowe= 
ka, a i inęce wiel- 
€ pokolenia: rocz- 
Niepodleztości Pań- 

| ków dniecń li © 
s Miepodległości. jest 
! HNK ide" strzeiec- 
ie Tych, co stanawszy 
omendanc'c wyruszyli 
ie o nepodlegią Polskę. 
zaleci "7 w _wicikiej 
9  czadkć z radosną 

O z serca organizując 
lody opierające się na 
» lako głów nych punktach 
należy wtrącić uwa- 
Sztywnych i nies 
ogółu akademi — 
lak róweież urzą- 


s donos: W Pec- 
< uzb Nem wpadła boiówka 
ną ai oloni a w kie i pałki gue 
IEcZOrNie. Ea której odbywała 
s apast gi Zwiazku  Strzeleckie- 
li a zdemolowali urządze- 
łęk; karami szereg osób. 
temu, że komendant 
sa po AI swa  ludźiom 
Nasz 2 zebramie, nie do- 

80 rozlewu krwi. 
auem slodzku w Sretnis 
W Srogi, dhiacii czkniek O. W. 
p ZONY p A Ciesółsa Stanisław. 
pg" zien o e na zabawie w „Ba 
ip Naj ZY | <łownje. a następnie 
ej. tezie zranił komendanta 


O Rojky. Bandvcki ten 
- 


m RI 


wiązek Strzelecki 
a= arządu VI. rci x na - p 


N rocznicę Niepodległości. 


Coraz wiecej wyroków karnych 
na członków 0. W. P. 


dzanie popisów obliczonych jedynie 
na efekt zewnętrzny. Tę wielką rocz- 
nice waniśmy uczcić przedewszyste 
kiem we własnych świetlicach strze- 
leckich, i przez nie trafiać do serc 
tych co jeszcze nie mają dostatecz- 
nego zrozumienia wartości posiadania 
wlasnego państwa i znajomości trudu 


poniesionego dla odzyskania naszej 
Niepodległości. 
Rocznica niepodległości dłą nas 


strzelców wina być symbolicznym 


z diia 4! 


dmiem powszechnej pracy społecznej ; 


Każdy strzelec, 


Ww 


ną rzecz Państwa. 
każdy oddział winien dniu tym 
czynem indywidualnym lub  zb'woro= 
wym wykazać sępracąo charakterze 
dobra publicznego przyczyniając 
się tem samem do rozbudowy potęgi 
Rzeczypospolitej. 


napad jest tembardziej godny nape- 
tnowania, iż napadnięty nie dał naj- 
mniciszego powodu do zajśca, a jedy 
nie w towarzystwie kolegów przybył 
do jednego z lokali „Bazaru“ į zasiadł 
do stołu. 

Oskarżony starał się na rozprawie 
dowieść swcj niew hności w ten spo- 
sób, że był pijany, wobec czego stra- 
cił świadomość i nie wiedział co robi. 


Św adkowie jednak zeznali obciąża- ; 


jaco akcentując wyzwiska i ordynar= 
ne zachowanie się oskarżonego w lo- 
kalu. 

Po przeprowadzonej rozprawie sąd 
zasądził Ciesiółkę na 5 tygodni wię- 
zienia. g 
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NIE ZASTĘPCY KOM. 
X W. STRZELECKIEGO. 
e hee Mn. Spr. Wojsk, — do- 


żąg 
` rir, Se Szef sztabu Kom. Gł, Z. 
M „Saw Święcicki został mia- 


M 
Z. 5. ARA, Komendanta Głów= 
1:85 m LE. Świec. cki urodził się 


tę w czasach g 


w Zw., 
yk | organizącyj i 


żę s 
Diy Ri w Ei 


kj AB Dno, 


zg anitazjalnyCch 
Walk: Annat i sze- 

niepodległośc»- 
go do armji ro- 
przechodzi do Kor= 

S a - Muśnickiego |? 
aj pe Białorusi organizuje nadar 
yta l py podlezlościo Gwą. W r, 1924 
l, Z. a komendantem ob- 


A S. Warszawa, a,odw. 1929 
w Wał na stanowisku szefa szta- 
endy Głównej Z. S, 


kaz WOJNY LOTNICZO. 
AŻOWEJ W ŻÓŁKWI, 


fach 23 ; 24 października od- 
ap Z0KWI pokaz wojny lotni- 
Bv, ©. Pokaz poprzedzony 
a Madami i flinem z obrony 
yal psn Związek Strzelecki 
ają J akcji czynny udział. wy- 
W Dosterunki obserwacyino- 
o nad Naa” patrole san tanie. Sam 
pała mastu groźny wojenny 
y lig Mieszkańcy mieli maocz= 


a a . 
Z całej grozy przysz! ei wojny. 


„W HCLD POLEGŁYM 

tz Śnią Ww kw ch Świ tych od- 
ii 4 re pe | m bohaterów 
M Ob ch grobach w“ eńce z szar- 
REN arwach narodowych wysta- 

RE Drzy nth warty honorowe, 
5 E członków zarządu w krót- 
ad ien Ke słow o wyrw 
STODUIM", wskazał ja 
Sieg ny tych, którzy życie korn 
W obronie wolności, Chór Od- 


działu Z. S. odśpiewał na cmentarzu 
szereg pieśni żałobnych, JEST. 


INSP. KULCZYCKI WICEPREZESEM 
Z. S. W GRÓDKU JAG. 


Dotychczasowy wiceprezes  Zarzą- 
du Z. S. Lwów =- powiat. ob, inspek- 
tor Michał Kulczycki został przeniesio 
ay służbowo do Gródka Jag., gdzie: 
na odbytem ostatnio zebraniu Zw. S., 
został jednogłośnie wybrany wicepre- 
zesem tamt, Zarządu Powiat. Z. S. 


OTWARCIE ROKU SZKOLNEGO 
W SKOMOROCHACH STARYCH. 


W dniu 23 października br, otwarto 
uroczyście nowy rok pracy strzelec- 
kiej w Skomorochach starych pow. 
Rohatyn. Uroczystość poprzedziło na- 
bożeństwo w miejscowym kościółku, 
poczem uczestnicy wzięli udział w ze- 
braniu. którego obrady zagaił prezes 
ob. Bilński Komel, witając przyby» 
łych delegatów. oraz komend. 3 komp. 
P, W. Z. S. ob. Nowaka Stan. Po 
obszernym referacie o ideologji Z, S. 
ua zebraniu wytyczono zakres į pro: 


gram pracy oddziału w r. 1932/38, 
tóry był mwrzedmiotem ożywionej 
dyskusji. 

RADJO STRZELECKIE. — ROZ- 


GŁOSNIA LWOWSKA P, R. 


W piątek 4 bm. godz. 1680 Przy- 
sposobienie rolnicze Zwazku Strzel, 
w oprac. Refer., P, R. nż. dra Herma- 
Ka. 

Stacja krótkofalowa K, K. Nr, 1, Nic- 
dziela 6 bm. godz. 10 rano Komunika- 
ty Komendy Okr. Z. S. Nr, VI. 
Szanujesz zdrowie. czas i pienia- 
dze. podrużnjąc, wysytajac sty 
2 ai towary samolotani. > 2 
Informacie i bileiy: Tel. Aes d 
i 29-56 i biura podróży, 


| dr. St. Essmanowski, 
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Program radjowy. 


Czwartek, 3 listopada. 


Lwów. (351) Godz. 11/40: Codzienny 
Przegląd Prasy Polskiej. 1150: Komunikat 
meteor. Gł. Wojsk. Stacji Meteor. dla ko- 
munikacji lotniczej. 11'58: Sygnał czasu 
z Warszawy, hejnał z Krakowa. 1210: 
Muzyka z płyt gramof. 12/30: Urz. komu- 
nikat Państw. Inst, Meteor. 12'35: IV-ty 
koncert szkolny z Filhar. Warsz. 14—15'40: 
Przerwa,  15'40: Komunikat gospodarczy. 
15.50: Muzyka z płyt gramofon. 1600: 
„Jak powstaje ołówek'* wygł. inż. St. Bła. 


żyński. 16'15: Lekcia języka fran. 16/30: 
Muzyka z płyt gramof. i Silva Rerum. 
16'40: „Polska i Moskwa za Wazów“ wy- 


głosi dr. St. Zakrzewski, 17/00: Muzyka z 
płyt gramof, 17/40: Odczyt aktualny. 17*55: 
Odczytanie programu na dzień nast, 1800: 
Koncert solistów. 1900: „Bułgarska przy- 
jaciółka Polski (Dora Gabe)“ wygł. p. Ka- 
zimiera Alberti. 19'15: Rozmaitości. 19'30: 
Kwadrans literacki. 19'45: Prasowy Dzien. 
bik Radiowy. 20'00: Koncert muzyki lek» 
kiej w wyk. ork. P. R. 21/30: Słuchowisko 
„Jesień* pz. Reymonta, 22/15: Muzyką ta- 
necztna. 2255: Komunikaty. 23—23,30: Mu- 
zyka taneczna, 


Piatek, 4 listopada, 


Lwów, (381) Godz. 11'40: Codzienny 
Przeglad Prasy Polskiej. 1150: Komunikat 
meteor, Gł. Wojsk. Stacji Meteor. dla ko- 
mimikucji lotniczej. 11/58: Sygnał czasu 
z Warszawy, hejnał z Wieży Mariackiej 
w Krakowie. 12/10: Muzyka z płyt gramof. 
1320: Urz. komun. Państw. Inst. Meteor. 
13'25—15'40: Przerwa. 15'40: Komunikat 
gospodarczy. 1550: Lwowski komunikat 
L.O.P.P. 16: Audycja dla dzieci: „O tem 
jak Paweł Konkol został okrętnikiem" wę. 
J. Kaden Bandrowskiego w opr. Cioci A- 
dy. 16'15: Lekcja języka angielskiego. 16*30 
Komun. VI. Okr. Zw. Strzel. 1640: Odczyt 
„Nowoczesna gospodarka stolicy“ wygl. 
prez. m. st. Warszawy inż. Z, Słomiński, 
17: Koncert orkiestry dętej Dyr. Tramwa- 
jów Miejsk. w Warszawie pod kier. L, Cya 
imermana. W przerwie koncertu: 17'25— 
14:55 „Elementarz muzyczny“ w opr. dr. J. 
Freiheitera, poczem d. c. koncertu z War- 
szawy. 17:55: Odczytanie programu na 
dzień następny. 18: Muzyka lekka z dan- 
cingu „Adria“, W przerwie: „Stadnina“ fe- 
lietom p. A. Castello, 19: „O międzynarodo 
wych salonach fotografiki* wygł. p. J. Mie 
rzecka. 19'15: Rozmaitości. 19'30: Felieton 
„Złorzeczenia i błogosławieństwa“ wygl 
19.45; Prasowy Dz. 
Radiowy, 20: Pogadanka muzyczna. 20'15: 
Koncert symfoniczny z Filharmonji Warsz. 
w wyk. orkiestry filharmonicznej pod dyr. 
K. Wiłkomirskiego i A. Uninskij (fortepien) 
W przerwie koncertu ieljeton literacki. 
„Sceny widzeń Zapolskiej* wygł. p. Stycz- 
Naglerowa. 22.40: Wiadomości sportowe. 
22'45: Dod. do Pras. Dzien, Radj. 22'50: 
Przerwa. 2255: Komuuikaty. 23—24: Mu- 
zyka taneczna, 


Sport. 


Krzywdząca napaść. Sprawozdanie z 
Walnego Zebrania Lwow, Okręg. Zw. Ten. 
misa Stołowego pojawiło się w „E presie 
Sport.", tygodniku wychodzącym we Lwo- 
wie; w recenzji tej w niesmaczny i krzywe 
dzący sposób napadnięto na prezesa tego 
Związku, obranego przez aklamację preze- 
sem na rok 1932—33 — p. red. Przybyl- 
skiego Tadeusza, znanego i cenionego dzia 
łacza sportowego naszego grodu, czynne- 
go i bardzo gorliwego pracownika równieź 
iw innych organizacjach sportowych. 

P. Przybylskiemu zarzucił niedorosły 
pismak, iż nareszcie został prezesem mi- 
mo, iż jego działalność nie przynosi żadnej 
korzyści, a tylko szkodę. 

Musimy napiętnować takie imetody, sto- 
sowane wobec człowieka, który miał od. 
wagę sprawę oficjalnego organu LOZTS. 
postawić iasno — tak zresztą, jak to za- 
rząd uchwalił, a następnie Walne Zebranie 
aprobowało jednogłośnie, 

Znamy pracę i działalność p. Przybyl- 
skiego od szeregu lat, czyto w Zw. P. N. 
— czy w Kolegiuni Sędziów. czy w Zwią- 
zku Gier Sportowych — jak nie mniej w 
Orgamizacii Dziennikarzy Sportowych, w 
których zawsze zajmuje odpowiedzialne 
stanowiska, a ze swej pracy wywiązuje się 
godnie i uczciwie — ku zadowoleniu wszy- 
stkich klubów lw., To też dziwimy się, jak 
można było napaść człowieka, który od 5 
lat dzierży golność prezesa LZTS. a w 
ogólnym Związku T. S. jest wiceprezesem. 

Naprawdę --- złość ludzka i głupota jest 
wielku. 


Spotkanie lekkoatletyczne pań 1 panów 
AZS.—-Dror da'o następujace wyniki: 

Panowie: 100 m. 1. Chrzanowski 11:8, 2. 
Fruchtman (Dror) 11:9, 800 m. 1, Lorenz 


(AZS) 2:15:1, 2, Guttstein (Dr) 2:18, 1500 
m. 1. Mcisner (Dr) 4:49:66 2. Glas (Dr) 
439.7, MG m. 1 Katz (Dr) 18:1, 2. Cena 
AZS) 19:6. AXIMO m. AZS, 48:4, 2. Dror |. 
49 uk. ki 1. Radharn (Dr) 10:97. 2. Wra 
SASS AŻ) 10:92, dysk 1, Wróblewski 
w R. Pietruszewski (AZS) 3Ł:01. osze 
«wb |. pai (Dr) 38:87. 2. Cena (AZS) 


ŚB:1U w daż i, Figa (Dr) 5:89. 2. Turowicz 


- 
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(AZS) 5:87, w wyż 1. Katz (Dr) 163 cm. 
2. Turowicz i Lorenz (AZS) 158 cm. 


W ogólnej punktacji panów 33:33, co sta 
nowi ładny sukces Droru, zwłaszcza, , że 
uzyskał 6 pierwszych miejsc, AZS. zaś 4. 


Panie: 100 m. 1 Mania (Dr) 14:9, 2. Do- 
śka (Dr) 15:7, 20U m. 1. Skalska (AZS) 
28:7, rek, okr., 2. Mania (Dr), w dal 1. 
Skalska 4.63. 2. Mania (Dr) 4.13. dysk 1. 
Kosińska (AZS) 24:02, 2. Warmińska (AZS) 
22:47, oszczep 1. Warmińska 22:65, 2. Ko- 
sińska 22:16. W punktacii pań Dror uległ 
mieznacznie AZS-owi w stos. 17:13, 


List z Przeworska. 


Dnia 30 października br. staraniem 
Sodalľicji męskiej Ziem  Przeworskici. 
dia uczczenia Święta Chrystusa Kró.a 
urządzony został w sali szkoły żeń- 
skiej w Przeworsku odczyt pod ty- 
tulem: „Królestwo Chrystusowe w 
Życiu  społecznem i państwowem 
wygłoszony przez zaproszonego Z 
Krakowa p. dra Janą M kułowskiego. 
W pięknie przybranej sali szkoły żeń 
skiej zgromadziła się cała prawie in- 
teligencia naszego miasta i z ogro- 
mnem zainteresowaniem wysłuchała 
bardzo obszernego i dobrze ujętego 
odczytu, nagradzając prelegenta ży- 
wiołowemi oklaskami, 


W związku z zapowiedzianym strai- 
kiem rolnym ujawniło się po wsiach 
naszego powiatu wielu agitatorów roz- 
szerzając ulotki, głoszące hasła anty- 
państwowe j zachęcające do strajku. 
Energiczne zarządzenia obecnego p. 
starosty Petzelta, położyły kres nie» 
sumiennej agitacji i zapowiadany 
strajk zupełnie zawiódł, Dziwić się 
tylko należy, że Ww rozszerzaniu uło- 
tek starali sę brać udział ludzie. któ- 
rzy są dostatecznie politycznie uświa= 
domieni j zdawali sobie sprawę ze 
skutków destrukcyinej roboty, a któ- 
rych „Express Jarosławsk.* nie zna- 
jąc widocznie stosunków miejsco- 
wych, przedstawia w ostatnim numc» 
rze jako niewinne ofiary demagogii. 

Dnia 28 paźdzernika br. popełnił sa 
niobójstwo Śp. Jan Maksymczuk, em. 
urzędnik referendarski Ministerstwa 
Spraw Wewnętrzirych, pochodzący zt 
znanej tu i ogólnie szanowanej, a od 
lat osiadłej rudziny. Zmarły po ukoń: 
czeniu g mnazium w Jarosławiu, jako 
jeden z najzdolniejszych uczniów, a na 
stępnie wydzału prawa i nauk poli- 
tycznych na Uniwersytecie J. K. „we 
Lwowie, pośw ęcit się służbie admini- 
stracyjnej, i do r. 1926 był urzędni- 
kiem referendarskim Min. Spraw We- 
wnętrznych w Warszawie. Dziwnym 
splotem zdarzeń wrmieszany został w 
aferę sądową, która zakończyła się 
wyrokiem uwalniającym, pobyt jed- 
nak sześciomesięczny w więzieniw 
śledczem tak oddziałał na ambitny 
umysł zmarłego, że tenże pełni władz 
umysłowych już nigdy nie odzyskał 
iw tym stanie życie zakończył. To 
też temu tragicznemu wypadkowi to- 
warzyszy ze strony miejscowych oby- 
wateli naszego miasta ogólny į nic- 
kłamany żal dla rodziny zmarłego. 

Dr, M. G. 


Bądź nowoczesnym 
itpodróżuj samolotem! 


Informacje i bilety: Tel. 45-71 
i 29-36 i biura podróży. 


Nocne dyżury aptek. 


O niedzieli 30 października do 5 listo- 
pada b. r. mają nocny dvur nastę- 
pujące apteki: 1) H. Błądzińskiego. Ły= 
czakowska 57, 2) A. Dorzawetza, pl. św, 
Teodora 3, 3) =. Ettiugera, pl. Gołuchow= 


skich 14 4) S. Haya, Kolłatnia 12, 5) J. 
Kaniewskicgo, Leona Sapiehy 5. 6) R. 
Kurzroka, Krakowska 26, 7) J. Kurkie 
wicza, pł. Unji b'zeskiej 4, 5) A. Marko- 


wicza. Zybiikicwiczą 50, 9) R. Marsgmiesa, 
Żółkiewska $2. 10) P. Mikoleseha, Koper- 


nika 1. 11) J. Pilewsk ego. Akademicka 23, 
i2) J, Pinelesa, Rynck 1$. 15) J. Pora- 
tyńskiege. pl. Bernardyiiski 1. 14) Reissc- 


wej, Lwów—Zamarstynów. 15) B. Schein- 
bacha, Gródecka 30. 16) S. Somniersteina, 
Janowska 2, 17) E. Sussinana. Kurkowa 5, 
13, O. leneckiego. Adena as. 19) J. Z2 
rzyckiego, Żółkiewska 71, 20) I. Zerygie=- 
wicza, Jagiellońska 12, 21) K. Zygmuntos 
wirzą Gródccka 84. 
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Konkurs międzynar. na prate 
na temat Stanów Zj. świata. 


„The New History Society“ z No- 
wego Jorku ogłasza konkurs, przezna- 
czony dla studentów Europy na pracę 
„Jak młodzież akademicka może przy- 
czynić się da zreadzowania Stanów 
Ziednoczonych Świata”, 

Towarzystwo naznaczyło 3 nagrody 
w wysokości 300. 200 i 100 dolarów. 

Prace w ięzyku angielskim. francu- 
skim lub niemieckim należy przesyłać 
dę dnia 1 lutego 1933 r. pod adresem 
owarzystwa (New Nork, 132 East 65th 
Street). Prace te, pisane na maszynie, 
nie powinny przekraczać rozmiarami 
1200 słów. 

Dodatkowych iniormacyj udziela se 
kretarz Polskiej Komisji Międzynaro= 
dowej Współpracy Intelektualnej 
(Warszawa. Pałac Staszica, lokal Ka- 
sy im. Mianowskiego, w godz. 12—15). 


Z GIEŁDY. 


Z GIEŁDY WARSZAWSKIEJ. 
(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 2 listopada. (G). 
Dewizy (transakcje), 


Belgia 124.05. Londyn 29.65—29.58, 
Nowy Jork 8.914, Nowy Jork —kabgl 
8.918, Paryż 35.04, Szwajcaria 172. 

Obroty mniej niż średnie. Tenden- 
cja mocniejsza dla waluty angielskiej. 
Banknoty dolarowe w obrotach poza- 
giełdowych 8.899, Rube: złoty 4.59 do 
4.59 i pół, Gram czystego złota 5.9244. 
W obrotach międzybankowych dewi- 
za na Berlin 211.65. Marki niemieckie 
banknoty w obrotach prywatnych 211. 
Funt szterling 29.60. 


Papiery procentowe, 


3 proc. pożyczka budowlana 37.25— 
37.50, 4 proc. państw, pożyczka premi. 
dołarowa 49.50, 4 i pół proc. listy za- 
stawne ziemskie 37.50—37.15, 5 proc. 
pożyczka konwersyjna 40, 6 proc. po- 
życzka dolarowa 50—56.50, 7 proc, po 
Życzka  stabilizacyjma  54—-50—55.25, 
7 proc. listy zastawne BGK. 83.25, 7 
proc. obligacje BGK. 83.25, 7 proc. li- 
sty Bauku Rolnego 83.25, 8 proc, listy 
zastawne m. Warszawy  56./5—58— 
57.75, 8 proc. listy zastawne BGK. 94 
(161.68), 8 proc. obiigacje BGK. 94 
(161.68). 8 proc. listy zastawne Banku 
Rolnego 94 (161.68), 8 proc. pożyczka 
budowlana BGK. 93, Bank Polski 85— 
84.50—54.75. 

Tendencia dla pożyczek państwo- 
wych przeważnie mocniejsza, dla li- 
stów zastawnych niejednolita, dla ak- 
cyj tendencja niejednolita, 
== 


Ogłoszenia urzędowe. 


LICYTACJE. 


E. H. 6895/31. Strona zobowiązana Firma 
prot. Małopolskie Zakłady Garbarskie i fae 
bryka obuwia J. Pistynera S, A. we Lwo- 
wie. Edykt licytacyjny oraz wezwanie do 
zgłoszenia wierzytelności. Na wzwiosek stro= 
ny egzekwującei Masy konkursowe; Banku 
wzaicimnego kredytu 5. A. w Krakowie 
mzez zarządcę masy adw. Dra Edmunda 
Fischera, odbędzie się dnia 30 grudnia 1932 
© odz, ll przed poł, w biurze Nr. Il. na za 
sugzie zatwierdzonych warunków licytacia 
Lastępuijącwch realności: Księga gruntowa 
dzielnica HI. gminy m. Lwowa. Whi. 1152. 
Oznaczenie realności: realność dzieli się na 
i» teren Ściśle fabryczny o obszarze 16330 
m kw. na którym smajduje się 17 bum, 
dynków. które razem tworzą Zakład (jara 
bowski i fabrykę obuwia; 2) terenu ogro- 
dzony o obszarze 14797 m. kw. Wartość 
szacunkowa wraz z przynależ. 2,224.813 zł. 
Nainiższa oferta (1,112.406 zł. 50 gr. Do 
realności whl. 1152 dz. III, ks. gr. Lwowa 
należą następujące przynależności: budo» 
wlanc oraz maszyny w protokole oszacu. 
wania bliżej opisane, oszacowane ma jg- 
czną kwotę 561.279 zł. Poniżej namiższej 
cferty sprzedaż nie nastąpi. 


Sad grodzki miejski, Oddział II. 
Lwów, dnia 5 października 1932. 6093-3 
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Galicyjskie Towarzystwo Naftowe „GALICJA $półła Akoyim. 
Il. OGŁOSZENIE. 


Dnia 15 listopada 1932 r. © godzinie 12-tej w pałudnie 
odbędzie się 


XXXI. ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE 


Galicyjskiego Towarzystwa Naftowego „GALICJA" Sp. Akc. 
w lokalu filji tegoż Towarzystwa we Lwowie, ul. Kościuszki 8 
z następującym porządkiem dziennym: 

1) Zagajenie Walnego Zgromadzenia i wybór przewodniczącego. | 
2) Powzięcie uchwały o sprawozdaniu z działalności Spółki, o bilansie i o rachunku 
zysków i strat 1931/1932, jakoteż o sprawozdaniu Komisji Rewizyjnej. Powzięcie uchwały 


o pokryciu bilansowej straty. 


3) Udzielenie pokwitowania byłej Radzie Zawiadowczej Spółki, oraz władzom 
Spółki, wybranym na podstawie nowo uchwalonego statutu. 
4) Nowy wybór Rady Nadzorczej, oraz oznaczenie poborów dła członków Rady 


Nadzorczej. 


5) Nowy wybór Komisji Rewizyjnej, oraz oznaczenie poborów dla jej członków. 

6) Powzięcie uchwały o zmianie S$ 33 i 39 statutu >półki. W § 33 dodaje się nowy 
ustęp następującego brzmienia: .4) Każdy członek Rady Nadzorczej może, w razie prze» 
Szkody, dać się zastąpić na posiedzeniach Rady przez innego czionkc, pisemnie do tego 
upoważnionego“. $ 39 uzupełnia się przez dodanie słów „i lit. 4“ po słowach „postano- 


wienia S$ 33 lit. 27. 


7) Uchwalenie czasopisma przeznaczonego na ogłoszenia Spółki w myśl § 52 statutu. 
Każdy akcjonarjusz. chcący uczestniczyć w Walnem Zgromadzeniu winien, stoso- 


wnie do postanowień $ 12 statutu, 


złożyć akcje wraz z kuponami 


najpóźniej na 7 dni 


przed terminem Walnevo Zgromadzenia, t. j do dnia 8 listopada 1932 r. 
w kasie Spółki we Lwowle, ul. Kościuszki 8, 


które to akcje przed ukończeniem Walnego Zgromadzenia nie zostaną wydane. Zamiast 
akcyj mogą być złożone zaświadczenia O złożeniu akcyj wraz z kuoonami u notarjusza 


lub w krajowet instytucji kredytowej 
instytucyj depozytowych, a mianowicie : 


lub teź w jednej 


z następujących zagranicznych 


we Wiedniu: w „Oesterreichische Kreditanstalt für Handel und Gewerbe“ I. Renngasse 2, 
albo: w Niederósterreichische Escompre-Gesellschaft" I. Am Hof 2, 
albo: u firmy „Ufenheim i Ska“, HI. Am Heumarkt 10, 
w Paryżu: u firmy „Conioagnie Franco-Polonaise des Peiroles, Societć Anonyme, 52 
Boulevard Malesherbes (S-eme), 
w Amsterdamie: w „Nederlandsche Standaardbank*, 
w Zurychu; w „Schweizerischer Bankverein*. 


W zaświadczeniu należy wymienić iłość akcyj i wyrażnie stwierdzić, 
wraz z kuponami nie będą wydane przed ukończeniem Walnego Zgromadzenia. 


że akcje 
6139 
Zarząd Spółki Akcyjnej 


Galicyjskie Towarzystwo Naftowe „Galicja" 


Spółka Akcyjna. 


DRUKARNIA „SŁOWA POLSKIEGO” 


WE LWOWIE — ULICA ZIMORGWICZA L. 15. 
WYKONUJE SZYBKO, SOLIDNIE I PO CENACH UMIARKOWANYCH 


DZIE ŁA 
BROSZURY 
CZASOPISMA 
WSZELKIE DRUKI 


JE M -JE_ 
a | TELEFON 14-27 | 
wta AAN 


Reklama jest dźwignią 
handlu i przemysłu! 
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E. 2166/51. Dnia 9-gvo listopada go- 
dzina 11 przed poł. zlicytuje się w tut. Są- 
dzie biuro 11: 1/3 część parcel grunt, w 
Perepelnikach zobowiązanego Nka Wyso- 
ckiego obszaru w całości: 1) nad stawem 
harbuzowskim 1 morg, 2) Riwne 3/4 mor- 
ga, 3) OChmielowa pół morga, 4) Chmielo- 
wa! ćwierć morga, 5) za górą pół morga. 
Wartość szacunkowa 391 zł, 45 gr. Najniż- 
Sza oierta 261 zł. Prawa unicestwiające li- 
cytację zgłosić w tut. Sądzie pod zawroże- 
niem utraty praw do nabywcy, 6138 


Sad grodzki, 
Zborów, 20 września 1932. 


E. 1384/31. Edykt licytacyiny. Dnia 9-3 
urudnia 1932 godz. 9 rano odbędzie się li- 
cytacja 40/100 z 3/10 części realności obi. 
whb. 23 hg. Suiczyna. Wartość szacunko- 
wa nieruchomości wraz z  przynależyto- 
ściami wynosi 1531 zł. 32 gr. Nainiższa o- 
icrta wynosi 1020 zł. 20 gr. 6135 

Sąd grodzki O, IV. 

Bircza, dnia 28 październiku 1932. 


E. 3363/32. Edykt licvtacyiny. Na wnio. 
sek Joela Fertiga » Dabrawy odbedzie się 
18 listopada 1932, godz. 10 rano licytacja 
całej realności twh 641, gminy Słupiec a 
obszarze 8 morgów 1495 sążni wyrąbisko 
leśne wartość szacunkowa 1779 zł. 40 gr. 
najniższa oferta 1186 zł. 26 gr. poniżej 
której sprzedaż nie nastąpi. 6136 


Sąd grodzki. 
Dabrowa, 1 października 1932. 
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odpowiedzialny redaktor: Julian Bernadink. 
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UPADLOŚCI. 

1. Sa. 44/32/2. Edykt ugodowv. Otwarcie 
postępowania ugodowcgo do majątku dłuże 
wika Mendla Fischbacha, nieprotokołowa- 
nego kupca w Skałacie. Komisarz ugodo- 
wy: Dr. Steian Wołczuk kierownik Sadu 
grodzkieno w Skałacie. Zarządca ugodowy: 
Dr. Witold Fried adwokat w Skałacie. Au. 
diencja do zawarcia ugody między dłużni- 
kiem iego wierzycielami odbędzie się w 
Sądz.: grodzkim w Skałacie dnia 28 listo= 
pada 1932 o godzinie 10 przed południeni. 
Do tego Sądu «ałeży zgłosić wierzytelności 
choćby o mie spór był w toku do dnia 25 
listopada 1932 r. 6134 

Sad okręgowy w Tarnopolu Wydział I. 

Tarnopol, dnia 17 października 1932, 


AMORTYZACJE. 

X Ne. 551/32, Zarządzenie umorzenia. Na 
waiosek Dra Tadeusza Bednarskiego, Kra. 
ków, Wiślna 2 i Karola Jankawskiego Ba- 
ligród, zarządza się postępowanie celem u- 
inorzenia niżej oznaczonych weksli, które 
miały zaginać i wzywa się posiadaczy 
tych weksli, aby je do dni 60-ciu od dnia 
ogłoszenia w „Gazecie lwowskiej" przed- 
loży bi sądowi. W przeciwnym razie po u- 
pływie tego terminu uznałby Sad weksle 
za uimłrzome i bez znaczenia. Oznaczenie 
weksli; 2 blauwiety wekslowe opiewające 
jeden na 1000 zł, drugi na 900 zł. wysta- 
wione przez Karola Jankowskiego, żyro- 
wane przez Dra Tadeusza Bednarskiego. 

Sąd grodzki Oddz. X. 6137 

Kraków, dnia 22 kwicmia 1932, 


r m GA R | Z 
Z drukarni „Słowa Polskieso" wA- -up 7i ore *== 


m... ||| O O M 


| 


OszENU i 


ZAWIADOMIENIE O OGŁ 
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Dyrekcia Okręgowa Kolei Pań 


wych we Lwowie 08 


terminem objęcia 

1932 roku. , 

Szczegółowe warunki 

dane są w ogłoszeniu 

wieszonem na dworcu. 
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32. 
BILANS Z DNIA 31 MARCA P 

-e 5429% 
Stan czynny: 9,876.54, 
Wartość kolet zł. 11044718 
Gotówka sk Ah 13.990 
Papiory wartosciowe Gi 238400% 
Dłużnicy zł. 


Rachunek gwarancji: 4 
Stan z 31/3/31 zł. 1.498.551'4% 


NP Ra ża T. 1931-32 
Niedobór za a -312.780'60 gL 


Stan bierny: 5,551200 
Kapitał akcyjny s Z A A 21 
Pożyczka długotermim. “i 1507.64 
Fundusze atmortyz. Ło Syl 
sR 


Fundusze rezorwowc Ł t 
Wierzyciele P 
Zaliczki gwarancyjne 


RACHUNEK ZYSKÓW | STRA 
1931/1932: 

Winien: 

Straty 

Ma: 

Zyski 

Czysta strata 

6130 


sk 
KOLEJ LOKALNA PIŁA.JAWORZNO 
BILANS CZYSTY Z DNIA 31 MARCA 
Słan czynny: 


' ; 164645 
Wartość koleż 3 sss T 
Gotówka zł. 335 


59 
Dlużnicy 4 AAU 128 


Stan biernyś 


> A 
Kapitał akcyjny zł. pa 
Pożyczki długotermin. al. 1.595.124 
Fundusze amortyzac. zł. 1.213.5444 
Fundusze rezerwowe zł. paoros 
Wierzyciele al Z 
Zysk za rok 1931/32 a 12883 


RACHUNEK ZYSKÓW | STRA! 
193171932: 
Winien: 
Straty zł. 20,41 
Czysty zysk za r, 1931/32 4 


Ma: 
Zy ski 


TOWARZYSTWO „Prywatne 


szae gimnazjum humanistysne i 
lem zostało | września 1947 Í 
kwidowane. 

Zarzad | zj 
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SPÓŁDZIELNI: 
TKACKIE, 1.P.LIL 


